FRICK, 
minister Spraw wewnętrz= 
nych Rzeszy wywołał kon- 


ROK XI. 
ilikt z Bawarją, stosując 


represje prasowe. 


XDI 


PONIEDZIAŁEK. 27 LUTEGO 1933 R. 


X dena 10 groszy 


ILUSTROWANY 


CENA 10 GROSZY. | 


CAMPBELL, 
najlepszy automobilista świa 
ta, pobił nowy rekord szyb= 
kości, osiągając 437,914 kim 

na godzinę. 
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Wojna na Dalekim Wschodzie 


Japończycy opuścili Genewę, gdyż Liga Narodów stanęła po stronie 
Chin.—Obawa o losy europejczyków, znajdujących się w Japonii 


Państwom, należącym do bigi, nie wolno bedzie dostarczać broni Japonii 


Genewa, 25 lutego 

W dniu wczorajszym odbyły się w 
Genewie doniosłe narady w sprawie sto 
sunków na dalekim wschodzie. Rada 
Ligi Narodów przyjęła raport komisji 

9-tu, 

POTĘPIAJĄCY AKCJĘ JAPONII 

W MANDŻURII. w; 

W głosowaniu wzięły udział 44 pań- 
stwa, z których 41 głosowało za rapor- 
tem. W głosowaniu powstrzymał się je- 
dynie Siam. Wobec przyjęcia raportu 
Japonia zapowiedziała swe wystąpienie 
z Ligi Narodów. Forma, w jakiej wystą- 
pienie to się odbędzie zostanie dopiero 
dziś powzięta przez rząd japoński. De- 
legaci japońscy iuż w dniu dzisiejszym 
opuścili Genewę. 

Równocześnie podsekretarz genera|- 
ny Ligi, japończyk Sugimura, podał się 
do dymisii. 

Oiicialne wystąpienie Japonii z Ligi 
Narodów nastąpi w przyszłym tygodniu 

s ** 
Londyn, 25 lutego. 

Omawiając wystąpienie Japonii z 
Ligi Narodów „Times* podkreśla: 

Jest rzeczą niezrozumiała, aby dö 
kraju, który wystąpił z Ligi Narodów, 
wysyłane było uzbrojenie z kraiów, 
które pozostały w Lidze. Mimo, że 
praktyczny wyraz zakazu wywozu bro 
ni do Japonii będzie niewielki, Japonia 
potrzebuję bardziej surowców. iak naf- 
ty, bawełny it. p. Niemniej byłoby 
wstrętnem — pisze „Times“, by broń 
mogła być wywożona do kraju, który 
łamie pakt Ligi Należałoby wstrzy- 
mać licencje w stosunku do wszelkich 
transportów broni do Japonii. 

Wystąpienie „Times'a* jest bardzo 
znamienne, trudno bowiem przypuścić, 
aby Pismo to wystąpiło tak zdecy dowa 
nie, gdyby nie było pewnem, że rzad 
tego wysłucha: To też należy się Spo- 
dzjewać, Że rząd angielski zakaże w 
najbliższym czasie 

WYWOZU BRONI DO JAPONII NA 
CZAS KONFLIKTU Z LIGĄ 
NARODÓW. 


Sprawie wywozu broni do Japonii 


sprzecjwiają się również inne pisma an- 
gielskię. $ 
W izbie gmin zgłoszono również 


podobne wnioski. Będa one rozpatry- 
wane w najbliższy poniedziałek. Na 
posiedzeniu tem ma przemawiać Mac 
Donald i min. spraw zagranicznych, Si- 
mon. 
ex 
Londyn, 25 lutego: 
Korespondent „Reutera* miał spo- 
sobność uzyskania wywiadu z delega- 
tem japońskim do Ligi Narodów, Mat- 
suoką, który wypowiedział się na te- 
mat zerwanego., jego zdaniem, Sojuszu 
japońsko - angielskiego. 
Masuoka powiędział: jedynym ce- 


lem iapońsko - angielskiego sojuszu 


Straszne zderzenie 
dwuch okrętów 
Hamburg, 25 lutego. 

Francuski okręt handlowy „Brigitte 
Sturm“ zderzył -sie z islandzkim stat- 
kiem rybackim i zatopił go. 

9 ludzi z załogi z islandzkiego statku 
utono!o, 


było utrzymanie porządku na Dalekim 
Wschodzie Wielka Brytania opuściła 
nas, 

Rozumiemy okoliczności w jakich to 
uczyniła, ale żałujemy tego bardzo, O- 
becnie musimy sami- pokój na Dalekj:n 
Wschodzie utrzymywać. 

Tokio, 25 lutego. 

W obawie, aby oburzenie wywoła- 


ne przez stanowisko Ligi Narodów nie 
popchnęło fanatycznych elementów z 
pośród ugrupowań reakcyjnych do ak- 
tów gwałtu w stosunku do cudzoziem- 
ców, których ilość wynosj około 40.000 
osób, policja całego kraju otrzymała 
nakaz przedsięwzjęcja wszelkich środ- 
ków ochronnych. 


Sing-King, 25 lutego. 

Oddziały republiki Mandżuko, pod 
wodzą generała Czang-Haj-Penga, roz- 
poczęły dziś przy współudziale wojska 
japońskiego, ogólną ofensywę na iron- 
cie w prowincji Dżehol. 

Wojska posuwają Się szybko na- 
przód. Brygada japońska miała zająć 
Czao-Jang: 


Uroczystości hitlerowskie w Monachium 


Defilada 15 tys. szturmowców nar. socjelistycznych — Hitler 
próbach oderwania Bawarii 


Berlin 25 lutego. 
Wczoraj w Monachium odbył się 
obchód powstania partji narodowo-soc- 
jalistycznej,j w którym wzięli udział 
czołowi działacze narodowo - socjali- 

styczni z Hitlerem na czele. 
Na uroczystość przybyło- 15.000 
szturmowców narodowo - Ssocjalistycz- 
nych, którzy w zwartych formacjach 
ze sztandarami przedefilowali przed 
Hitlerem. Obchód wywołał w mieście 


wielkie podniecenie. 

Policia skonsygnowała w Monach- 
jum 7000 funkcjonariuszy dla utrzyma- 
nia porządku. Partje opozycyjne za- 
rządziły alarmowe pogotowie swoich 
bojówek. 

Hitler, wygłaszając w Monachium 
przemówienie, podkreślił że wszelkie 
próby oderwania Bawarji od związku 
zostaną bezwzględnię stłumione. 

Nie chce wojny z krajami związko- 


Zamknięcie cenirali komunistycznej. 


„Dom Liebfinechita'* otoczony policia. 


Berlin, 25 lutego: 


Po przeprowadzeniu wczoraj szcze 


śółowych rewizyj zamknięto centralę ko- 
munistyczną w Berlinie, mieszczącą się 
w t. zw. „Domu Liebknechta“ na placu 
Buellowa. 


Jednocześnie zamknięto drukarnię ko- 
munistyczną, znajdującą się w tym domu 
i nałożono sekwestr na wszystkie znale- 
zione druki, 

Kilka osób aresztowano. Przed $ma- 
chem ustawiono posterunki policyjne. 


Walki w Południowej Ameryce 


Śrzy kanonierki kofumb6ijskie zatopione 


Paryż, 25 lutego. 
Według doniesień z Limy, 
samolotów peruwiańskich  zbOmbardo- 


Z pomocą statkom columbijskim nad- 


eskadra | leciała eskadra samolotów. 


Wywiązała się bitwa powietrzna, w 


wała i zatopiła trzy kanonierki colum- | czasię której kilka samolotów columbij- 


bijskie. 


skich zostało strąconych na ziemię, 


zamieć śnieżna w An$śliji. 


$rzerwana komunikacja kolejowa i telegśraficzna 


Londyn, 25 lutego. 
Wyspy brytyjskie, nawiedzone zosta- 
ły dzisiaj przez niebywale silną zamieć 
śnieżną. 


Z powodu śnieżycy, prawie wszystkie 
połączenia kolejowe z zachodnią Anglją 
i Walją oraz Irlandją są przerwane. 

Zamieć uszkodziła także komunika- 


Zamieć ta połączona była z silnym |cję telefoniczną i telegraficzną. Komuni- 


wiatrem. Śnieżyca dawała się szczegól- 


nie odczuć w całej środkowei i zachod- | 


niej Anglji oraz Walji, 


kacja lotnicza z kontynentem  europej- 
skim jest również unieruchomiona. 


Echa afery dyrektora kolei austrjackich 


na posiedzeniu radg narodowej. 


Wiedeń, 25 lutego. » 

Na dzisiejszem posiedzeniu rady na- 
rodowej poseł socjalistyczny Deutsch, 
poruszył aierę dyrektora kolei państwo- 
wych Seeielnera, 

Wobec stwierdzenia faktu usiłowane- 
go przekupstwa, mówca domagał się, 
aby wszczęto śledztwo nietylko przeciw 
ko Seeielnerowi, lecz także. jak się wy- 
raził, przeciwko jego mo.odawcom, za 


których uważa dyrektora fabryki broni 
w Hirtenbur$u, Mandla i przywódcę 
BWSR, ks, Stahrenberga. 
W czasie wywodów posła Deutscha, 
doszło do gwałtownej utarczki słownej 


między socjal-demokratami, a posłami! 


klubu Heimwehry. 
Po uspokojeniu się, izba 
preliminarz budżetowy 


uchwaliła 


wemi — oświadczył kanclerz — ale: 
jako kanclerz potraiię bezwzględnie bro 
nić jedności Rzeszy. 

Berlim 25 lutego. 

„Deutsche Allgemeine Zeitung" do- 
nosi, że wice-kanclerz Papen interwen- 
jowal u rządu Bawarji zapewniając, że 
gabinet Rzeszy n'emřeckiej niema za 
imiaru powołania komisarza dla Bawarii 

Berlin. 25 lutego. 

Prezydjum policji w Berlinie wydało 
zarządzenie, zabraniające byłemu pre- 
zydentowi policji berlińskiej wygłasza- 
nią przemówień na wiecach przedwy- 
borczych. 

Zakaz motywowany 'iest charakte- 
rem antypaństwowym wystąpień Grze- 
sińskiego jako członka socjal-demokra- 
cji. 
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Czermak na łożu śmierci 


Miami, 25 lutego, 
Stan zdrowia ciężko rannego pod- 
czas zamachów na prezydenta Roose- 


velta, burmistrza Chicago, Czermaka, 
uległ w ostatnich godzinach znacznemu 
pogorszeniu. Zięć chorego burmistrza 
dr. Dirker, który jest lekarzem į bez 
przerwy czuwa nad łożem chorego wy 
raził obawę, że nadzjeje na wyzdrowie 
nie jego teścia zmniejszają się z każdą 
godziną. 


Dymisja rządu w Norwegii 
Oslo, 25 lutego. 
Po przegłosowaniu wniosku, wyra- 
żającego nieufność rządowi zgłoszone” 
go przez radykalistów, i uzyskaniu dla 
wniosku większości, rząd postanowił 
podać się do dymisji. Większość w par- 
lamencie stanowią obecnie ugrupowania 
radykalne i stronnictwo pracy. 


Trzęsienie ziemi w Chile. 


Nowy Jork, 25 lutego. 

W północnej części Chili odczuto 
dwukrotne silne wstrząsy podziemne, 
którym towarzyszyła gwałtowna burza, 

Wiele domów runęło w gruzy, Lud- 
ność miejscowa łączy trzęsienie ziemi z 
zaćmieniem słońca, które dzisiaj było 
widziane w Chili, 


Banki w Michigan 
wznowiły działalność. 


Detrojt, 25 lutego, 
Wczoraj wszystkie banki stanu Michi- 
gan wznowiły swą działalność. Obroty 


tyły słabe. 


Do Szanownej Dyrekcji 
KURSÓW MATURYCZNYCH. 


„WIEDZA” 


w Krakowie, ul. STUDENCKA L. 14, Lp. 


Niniejszem składam serdeczne podziękowanie 
P. T. Proiesorom i Szah, Dyrekcji za przygotu- 
wąńnie mnie do egzaminu z 6-ciu klas gimnazjal- 
nych typu hum, który zdałem z postępem do- 
brym w Państw. Gimnazjum IV. im, Henryka 
Sienkiewicza w Krakowie. dnia 17. I! 1933 r. 

Józef KLIŚ, Rajcza k/Żywca. 


Posiedzenie Rady 


Miasta Krakowa 


We wtorek 28 b.m, odbędzie się pier 
wsze posiedzenie Rady Miasta pod prze- 
wodaictwem nowego prezydenta pułk. 
dr. Mieczysława Kaplickiego w sali rad- 
nej na ratuszu krakowskim. 

Porządek dzienny podamy w jutrzej- 
szym numerze. 


Zawodowy złodziej 


osadzony w więzieniu 

W dniu wczorajszym policja areszto- 
wała zawodowego złodzieja 417-letniego 
Szeczepana Owsiankę zam. przy ul. św. 
Anny 6, Owsianka był specjalistą w do- 
konywaniu kradzieży z gablotek, Obec- 
nie zdołano mu udowodnić 14 takich kra 
dzieży. 

Część skradzionych towarów Owsian 
ce odebrano. 


Praktykant masarski 


aresztowany za kradzież 


W dniu wczorajszym policja areszto* 
wała 19-letniego praktykanta masarskie 
go zam. przy ul. Śtarowiślnej 85. 

Pracował on w zakładzie Wincente- 
go Piwowarskiego przy ulicy Kącik 1 i 
skradł wyroby masar wartości 1000 

złotych. 


Bezrobotny szofer 


uległ zaczadzeniu 


Lokatorzy domu przy ul. Pułaskiego 
5 usłyszeli wczoraj w południe jęki do- 
chodzące z mieszkania Franciszką Śliw- 

Wezwano policjanta i  wyważońo 
drzwi. W mieszkaniu,  przepełnionym 
czadem leżał bez przytomności 23-letni 
bezrobotny szofer Franciszek Siwek. 

Przybyłe pogotowie nie zdołało go 
przywrócić do przytomności. W stanie 
poeneu odwieziono go do szpi- 
ala 


Fatalny upadek 


Wczoraj wezwano pogotowie na ulicę 
Orzeszkowej do Bronisławy Weintraub, 
33-letniej urzędniczki „Nowego Dzienni- 
ka' zam. przy ul, Lubomirskiego 37. 
Przechodząc przez podwórze Weintraub 
poślizgnęła się i upadła, doznając zła- 
mania lewej nogi w kostce, 

Ranną przewieziono do szpitala. 


Spadła z drabiny 


W domu przy ul. Płaszowskiej 115 
miał wczoraj miejsce tragiczny wypadek. 
56 letnia Marja Rzepka spadła w czasie 
sprzątania mieszkania z drabiny i doz- 
nała ogólnych obrażeń oraz złamania 
podstawy czaszki, 

Rzepkę odwieziono do szpitala. 


DZISIEJSZY DYŻUR DZIENNY I NOCNY 
W APTEKACH W KRAKOWIE, 
Rynek 13 „Pod Złotą Głową'* — tel. 131-62. 


Ul, Retoryka 1 „n Trzema Koronami" — 
yi 
|, Lubicz 7 „Apteka Czternasta“ tel 121-82. 


Ul, Stradom „Aptekać* — tel. 121-35. 

A Karmelicka 9 „Królowej Jadwigi" — tel, 
123-83. 

W Podgórzu: ul. Kalwaryjska 27 „Pod Hy- 
gea“, tel. 147-06, 
Tylko dzienny: 

Rynek A—B „Pod Białym Orłem”, tel. 125-74 
ul. Łobzowska 6 „Apteka“, tel, 173-36, ulica 
Grzegórzecka 9 „Pod św. Kinga, tel, 138-57, 
ul. Długa 4 „Pod Złotym Lwem, tel. 102-94. 
ul, Krakowska 19 „Pod Murzynem*, tel. 101-21, 

w Podgórza: Plac Zgody 18 „Pod Oriem*, 
tel, 165,54. 
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Expose nowego prezydenta miasta 


Dewizą dr. Kaplickiego wytężona praca i największa oszczędnaćć 


(R) W świetnej mowie inauguracyj- 
nej, wygłoszonej w dniu 24 b. m. pres 
zydent miasta dr. Kaplicki ujął przy- 
szły plan gospodarczy, jaki ma do speł 
nienia gmina miasta. 

Prezydent mówi jasno, źwięźle i 
bez patosu. Mówi wyraźnie, przekony- 
wująco» zastrzegając się przed pesy- 
mizmem. Jest kryzys, który niewiado- 
mo, czy skończy się za naszego życia, 
ale nie możemy czekać na lepsze cza» 
sy, właśnie musimy pracować bardziej 
w czasach kryzysowych, właśnie z po” 
wodu ciężkich czasów musimy oszczę” 
dzać. A więc dewizą gospodarki miej- 
sklep której ster objął dr. Kaplicki bę- 
dzie wytężona praca I największa osz= 
czędność. 

Kraków ma wielkie zadania gospo” 
darczo - inwestycyjne do rozwiązania 
które mimo cieżkich czasów rozwiązy- 


A 


j 


ża Wielkiego powiat Chrzanów, To- 
masz Kadziora, oskarżony o zbrodnię 
podpalenia. 

Dnia 26 września 1931 roku wybuchł 
w domostwie Franciszka Toporka w Li 
bjążu Wielkim pożar, od którego spło- 
nęły zabudowania wraz ze sprzętami i 
inwentarzem żywym, przyczm w Cza» 
się pożaru poparzony również został w 
plecy sam Toporek. Szkoda, jaką 00- 

niósł pokrzywdzony; wyniosła '3,000 
złotych. 

Dochodzenia w tej sprawię wykaza 
ły, żę pożar ten powstał skutkiem zbřo- 
dniczego Pedpalenia i że sprawcą pod- 
łożenia ognia był osk. Kędziora, Czynu 
tego miał oskarżony wedle aktu oskar- 
żenia dopuścić się z zemstv. Mianowi- 
|cie krowa Kądziory, wszedłszy na pole 
|Toporka, wyrządziła mu szkodę. której 
oskarżony mimo wezwań Toporka nie 
jchciał zapłacjć, wówczas pokrzywdzo- 
ny zaskarżył opornego, a gdy ten 3- 
trzymał nakaz sadowy postanowił na 
Toporku się zemścić: 

tym celu podszedł krytycznego 
dnia pod dom Toporka. zapalił strze- 
chę, a następnie wrócił do swego domu, 
skąd obserwował przebieg pożaru. Po- 
nieważ we wsi czyniono różne przypu- 
'szczenia na temat przyczyhy tego pc- 
żaru, oskarżony chcąc odwrócić od sie 
bie wszelkie podejrzenia w tym kierun- 
ku, napisał do Państwowego Urzędu 
Ubezpieczeń Wzajemnych anonimowe 
pismo, zawjadamiające, że ogień podło- 
żyła żona Toporka: 

W pewien czas później został Kądzio- 
ra mimo to aresztowany į w toku do- 
chodzeń przyznał się do napisania owe 
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ogłosił werdykt potwierdzający 12 


wać będzie, bo życie nie stoi w miej- 
scu, życie ma swoje konieczności. 

Dalszy rozwój Krakowa, linię po 
której ma dążyć zdecydowała już Świet 
na przeszłość, której podwaliny sięga- 
ją Władysława Jagiełły. 

Kraków ma stać się polskim Oxfór- 
dem, polskiem Monachjum, Kraków i 
jego przyszłość rozwojowa to nauka 
i sztuka; Nauka owa tradycja Krak0- 
wa mówi nazwiskami: Dietjów, Teich- 
manów, Olszewskich, artystyczna tra. 
dycja, znaczy drogę: Stwoszami, -Ma* 
teika, Wyspiańskim. Oto wskaźnik, po 
jakiej drodze ma iść rozwój prastarega 
grodu Jagiellonów. 

Kraków nietylko ma świetną prze- 
szłość naukową i artystyczną, mą też 
wielkie zasługi, jako kolebka myśli po- 
litycznej. 

W Krakowie powstaje stronnictwo 


Podpalacz przed sądem krakowskim 


Skazano go na rok i 6 mies. więzienia 


Wczoraj rozpoczęła się przed Sa- go anonimu i podpalenia domostwa To- 
dem Przysięgłych w Krakowie piąta w porka z zemsty, podając na swe tspra- 
obecnej kadencji rozprawa. Jako oskar- |wiedliwienie, iż nie zdawał sobie spra- 


żony staną! 38-letni wyrobnik z Lubią- | 


wy ze swego CZYNU, = 

Biegli psychiatrzy uznali jednek Ką- 
dziorę odpowiedzialnym za swe czyny, 
wobec czego prokuratura wygotowała 
akt oskarżenia. ) 

Oskarżony Kędziona przyznał się do 
winy, twierdząc jednak, że pożar Spo- 
wodował przypadkowo. Zapalał papie- 
rosa i nie żauważył, że tuż nad nim 
zawisła strzecha. Zeznania jego są ma- 
ło przekonywujące, Patrzy on tępo w 
jeden punkt ima „twarz bez .ywyrązu. 
Gdy ujrzał na. stole sędziówskim stos 
aktów powiedział: 

— Ja napisałem tylko świstek, a tu 
tyle papierów... 

Skolei sąd przesłuchał trzech świąd- 
ków Toporka i iego żonę, którzy poda- 
li, że szkoda wyrządzona im przez kro- 
wę Kędziory wynosi 9 zł. jednak Kę- 


|dziora jej nie pokrył. Następnie zezna- 
| wał komendant posterunku w Libiążu, 


przodownik Zielonek, 

Po zeznaniach rzeczoznawców dr. 
Jankowskiego i Wachholza, którzy 
stwierdzili zmniejsząoną poczytalność 
oskarżonego, jednak uznali go odpowie- 
dzialnym za swe czyny — trybunał po- 
stawił ławie przysięgłych 4 pytania w 
kierunku zbrodni podpalenia i ograni- 
czonej zdolności. Zwierzchnik lesz 
gło- 
sami winę oskarżonego i znający go 3d- 
powiedzialnym za swe czyny, Jedno- 
cześnię ława przysięgłych prosiła o ła- 
godny wymiar kary. Sąd pod przewod- 


'nictwem s. Pilarskiego i wotantach Kru 


pińskiego i Partyki skazał Kędziorę na 
półtora roku więzienia z zaliczeniem 
aresztu ślędczego. 


Oskarżał prok, dr. Przytulski, Bronił p 


adw, dr, Augustynek, 


Nieudane włamanie do szpitala Św. Łazarza 


Trzej sprawcy w rękach policji 


Około północy usłyszał dozorca noc|złodziejami, a Fedecka z rewolwerem 
jakieś |w ręku zastąpił im drogę. A 


ny szpitala Św. Łazarza Kuś, 
szmery koło drzwi wejściowych, pro- 
wadzących do kasy i do mieszkania za 
rządcy. 

Początkowo dozorca myślał, że to 
myszy, wkrótce jednak usłyszał głosy 
ludzkie. Nie ulegało wątpliwości, że 
złodzieje chcą dokonać włamania. 
Jednocześnie zauważył on w drzwiach 
wywiercone cztery otwory, Wobec te- 
go Kuś zaalarmował portiera nocnego 
Fedęckę i drugiego dozorcę Krzygocę, 


Wszystkich trzech złodziej ujęto. 
SODA z nich jest znany opryszek, Du 
4 14 X 


MMM 


w spółdz. z ogr, odpow, 
W KRAKOWIE, UL. POWIŚLE 3. 
Załatwia wszelkie czynności bankowe, Sprze- 
daie obligacje państwowe na spłuty mlesięczie 


Puścili się oni w pogoń za złodziejami, | 
którzy chcieli zbiec przez ogródek i po- 
dwórze prżez mir od ul, Kopere'sz. 
Kuś i Krzygoda rzucili się w pogoń 74 


po najniższych cenach, 
Solidni zastępcy poszukiwani, 


OOAD 


a KTO SZUKA PRACY i CHCE PRACO- 
WAĆ TEN ZAROBI PIENIĄDZE. 
Bezrobotni pracownicy iizyczni i unySlo- 
wi, emeryci, inwalidzi, biuralistki, drobni 
kupcy, zastępcy, handlarze podróżujący, 
mogą zarobić w kążdem mieście, miastacz 
ku i na wsi, na całodzienne utrzymanie 1 
jeszcze mogą zaoszczędzić parę złotych 
dziennie przy sprzedaży artykułu, który 
w każdym domu znaleźć się powinien, u 
swyicl krewnych i znajomych, Szukamy 
2000 (dwa tysiące) pilnych | pracowi- 
tych chcących zarobić pieniądze praco- 
wników. Zgłoszenia z podaniem zawodw 
należy skierować pod „D, VI* do biura 
ogłoszeń „PAR“, Kraków, Rynek gł. 40, 
poczem wyślemy prospekt. 
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ZWANME ZNAWUMEEEKZETTZAWCJ 


konserwatywne w Krakowie rodzi się 
demokracja polska z Świetnemi nazwi- 
skami; Asnyka, Rottęra, Romanow- 
skiego, w Krakowie organizuje się 
przed wojną patrjotyczny robotnik, w 


Krakowie Józef Piłsudski, organizuje 
genjalną strukturę ideową; z której ro- 


dzi się pierwsza Kadrówka, wyrusza- 
jąca na bój za tą: co nie zginęła, 

W 45-cio minutowem przemówieniu 
rozwinął prezydent miasta szeroki plan 
gospodarczy, ale kilkakrotnie zastrze» 
ga się, że wykonany ten plan będzie w 
miarę środków, zastrzega się: przed po- 
sądzaniem go o „cuda*. 

Naibllższym czynem, który bez- 
względnie będzie podiętym, mimo kry- 
zysu będzie budowa gmachu Muzeum 
Narodowego, aby ratować bezcenne 
zbiory» które skutklem braku miejsca 
marnieją. To jest pierwszy czyn, który 
bezwzęłędnie będzie dokOnany, 

Rada miasta, jak i licznie zgroma- 
dzeni goście, z” wielkiem  zaciekawie- 
niem słuchal! planu gospodarczego. ja- 
ki rozwinął noww prezydent miasta. 
BEBZZZOWTM PZODRO A JATTE A EN p a aE | 


dnia 23 lutego, 

Mleko niezbierane | Vitr 0.20—0.22 zł, imic- 
tanka 1 litr 0,50—0.60 zł}, śmietana 1 Htr 1,00. 
120 zł, ser swyorniay 1 itr 0.60—080 zł, ma» 
|sło desorowa 1 kg. 3 zł, masło zwyczajne 2,10— 
260 Sh jaja świeże sztuka 0,08—0,10 zł, ziem. 
niaki 1 kg. 0,08—0.10 zł., buraki 1 kg 0.10-—0,12 
zł, marchew 1 kg, 0.15—0.20 zł, cebula 1 kg. 
10,22—0,25 zł, pietruszka 1 k4, 0.18—0,20 zł, se» 
jlery 1 kg. 0,20—0,25 zł, włoszczyzna świeżą 1 
kg. 0,20—0,25 zł. jabłka 1 kg .0.80—1 60 zt, ku- 

sztuka 3.50—4.5 zł, gęś żywa szt, 5,00—7.00 
zł, gęś bita sztuka 5.50—7,50 zł, indycziti i ine 
dyki szt. 6.00—15.00 zł, karp żywy 1 kg, 2.00— 
2.20 zł, lin żywy 1 kg, 2 zł, szczupak żywy 1 ký 
3.50—4.00 zł, brzana i leszcz 1 kg. 300—3,50 zł, 
świnki żywe 1 leg. 2.00—2.50 zł. ryby wiślane 
drobne i średnie 1 kg. 1.00—1.50 zł. Mięso wo- 
łowe bez dokt, I kl 165, IL kl, 1.45, DI kol, 105, 
imięso wol, 20 proc, dokt. I kl. 1,40, II kl, 1,20; 
III kl, 0,90, mięso wołowe przednie — I kl, 1 00, 
II kl 0.80, TII kl, 0.70. mięso cielęce tylna — 
kl. 1,70, TI kl, 1.40, III kl, 130, mięso cieleęce 
przednia — I kl. 1.30, II kl, 1.19, III el, 0.90. — 
Kotlety wieprzowe w sklepach 220 w jatkach 
2 zł, Szynka surowa 1.60. Inne części mięsa 
rave ta Lo 

eczywo: chleb żytni jasny 65 proc, | kg, — 
0.35, chleb żytni pe | kd. 0.29 Bułka = 
czajna (wodna) 6 dkg, szt 0,05, 


z PŁACONE NĄ PLACACH TARGOWYCH 


REPERTUAR TEATRÓW. 
Miejski im. J. Słowackiego — o godu, . 
nWyzwolenie”'; 

. 20-ej — „Panowie nie lubią miłości”, 
oatr Domu Żołnierza — o godz, 15.30 — 
„Rewolucja małżeńska“: 
o godz. 19,30: — „Pani Preześowa*, 


REPERTUAR KIN. 


ADRJA; — „Szary dom” (w roli gł, Walace 

Beery) 

POLLO = „Jasnowłosy sen" z Liliana Harvey 

ATLANTIC = „Kochaj Mnie iya fo 
anette Mac Dona aurice Chevallier 

BAGATEL O godz, 11 i pół rano „Żona na 
jedną noct (Mary Glory); o goda 3-ej po 
poł, „IO-ty kochanek“ (Anny Ondra), 

PROMIEŃ: — „CG. K, Feldmarszatek* (Vlasta 


Burian), 
SŁOŃCE — „Afryka mówić (w ol. gł. Chaplin 
i Cogan) i „Bezrobotny szklarz*, 
ŚWIT == „C. K. Komenda serc, 
SZTUKA: — „Ja w dzień — ty w nocy“ 
UCIECHA I WANDĄ: — „Boerna ulica“, 
MUZEUM — „Chlopiec z Luna Pasku*, 


NAJBLIŻSZE PREMIERY TEATRU; 
Williama Szekspira „CO TYLKO CHCECIE, + 
oraz Chrysty Winsloe „DZIEWCZĘTA W MUN» 
DURKACH', znajdują się w przygołowaniy ze- 
społu teatru, 


Teatr 


— 


CESRESS 


ZWIĘKSZA WAGĘ CIAŁA 


Zaw.eralacv czynniki witaminowe 


Szajka oszustów bankowych| RYK 


skazana na długoletnie kary więzienia 
Pakulski, Sylwester Włodek i Włady- 


Warszawa, 25 lutego wspólnikiem tym był urzędnik poczty 
sław Żuk. 


W dniu wczorajszym stanęła przed|PIZY Ul. Fredry, Władysław Żuk. Cała l A; 
sądem okręgowym w Warszawie szaj-|fera była bardzo sprytnie zorganizowa| | Kwaskowski był urzędnikiem dyrek- 
ka oszustów, na czele której stał Sylwe- |13 i byłaby się niewątpliwie udała, gdy cji monopolu spirytusowego i wspólni- 
ster Włodek. zwany pod pseudonimem by nie przypadkowy „węch“ urzędnika |kiem fałszerzy, Inicjatorem całej afery 
„Gentleman w sleepingu". policji. 7 t _|był Pakulski. ; 

- t W wyniku przeprowadzonej akcji Po przeprowadzonej rozprawie sąd 

Oszuści wpadli w ręce władz w na-| zlikwidowano całą bandę fałszerzy, któ- |skazał Jakubowskiego na 3 lata więzie- 
stępujących okolicznościach. -Policja | rzy jw piątek zasiedli przed sądem. nia. Pakulskiego i Włodka po 2 lata | 


zwróciła uwagę na niezwykłe ożywie-| Sa to: Franciszek Jakubowski. Jan| zienia, Kwaskowskiego i Żuka po 6 mie- 
nie wśród oszustów, wobec czego kilku|Prosper Kwaskowski. Adam Ewarvsflsięcy więzienia. 
z nich poddano obserwacji. BRT x pa Tj 


W końcu zwrócono uwagę na kilku 
fałszerzy, którzy chcieli wyjechać do Wa 


czę TAFELN EK ZĘ PEBZCZYKE ETS 

Ad] 

Gdańska. Aresztowano ich w czasie bie- zwyczajna ok zia oe 
gu pociągu. Jeszcze przez krótki czas w firmie 


Oszuści wypierali się, jakoby się J A K © RS D A E Pd E R 


znali. Przy jednym z nich znaleziono 
przekaz na 90.000 guldenów wystawio- KRAKÓW, ul. SZEWSKA 20 


ima szej WIELMI SPRZEDAZ POIWENANZOWI 


nów, a następnie sumę na przekazie siał 


ET RZEZ 


magistra A. BUKOWSKIEGO. 
Wystrzegac się -bezwartościowych namia- 
stek i naśladowniciw. 


Nagły zgon 


Pojedyńczych cześci ó lan karlsbadzk k 1 1 OSA KASZE 

ojedyńczych cześci serwisów porcelan karisbadzkich 1 kryształów po niebywale niskich : 4 

szowano. cenach. OLBRZYMI WYBÓR LAMP nowoczesnych po cenach ściśle fabrycznych. Ogladaiąc Gdańsk. 25 lutego. 
Kiedy jednak sprawdzono rzecz w wystawy może każdy przekonać się o możności nabycia TOWARÓW WPROST ZA BEŹCEN. Jak donoszą z Olsztyna (Prusy Wsch.) 


Gdańsku, okazało się, że do tamtejszego a a A NS |maszynista berlińskiego pociągu pośpie- 


Banku nadeszły zlecenia na wypłat A sznego w czasie pełnego biegu, zmarł 
90.000 guldenów. Ponieważ zlecenia x Wiedeń, 25 lutego mowany będzie strajk. Komisarz rządu | nagle po wyjeżdzie pociągu z niemiec- 


były wysłane pocztą, powstało Zrożit- (t) Wczoraj odbyło się zebranie ko-! dla utrzymania bezpieczeństwa wydał | kiego Iłowa. 

miałe podejrzenie, że z  tatszerzami|!ciarzy. które miało niezwykle burzliwy odezwę przestrzegając kolejarzy przed Przyczyną zgonu był udar serca. — 

współdziałał jakiś urzędnik pocztowy. przebieg. Kolejarze powzięli rezolucję,, nierozważnemi krokami i ogłaszania! Przytomny palacz objął kierownictwo 
która głosi. że jeśli zarząd kolei nie wy | strajku. nad lokomotywą i doprowadził pociąg w 


Istotnie wkrótce  wyśledzono, żelpłaci zaległych pensyi. wówczas prokla wolnem tempie do stacji Osterrode. 
i cierpiący na bóle nerwowe winni we własnym interesie wypróbować tabletki Togal. Togal T 


eo 
bowiem zwalcza te niedomagania, wstrzymując nagromadzanie się kwasu moczowego, który, jak PASA: 
wiadomo jest przyczyną tych cierpień, Spróbujcie i przekonajcie się sami, lecz żądajcie we wła- ABE 
snym interesie tylko oryginalnych tabletek Togal. Do nabycia we wszystkich aptekach. Cena Zł 2- 23 


Nadużycia w urzędzie pożyczek państwowych roces prasony w Sarnowie 


NN | | o om === 
m p —— 


©waui pracownicy poGierali lapórfki Wczoraj syd oślosik wyrok 
Warszawa, 25 lutego: lowania  dzjałałyości tego urzędw W Tarnów, 25 lutego. 'członkiem zarządu żydowskiej gminy 
Obecnie zakończone zostało docho- wyniku kilkumiesięcznych dochodzeń,| Od 21 do 24 bm. toczył sie przed wyznaniowej itd, 
dzenie w sprawie nadużyć dokonywa” stwjerdzóny brak dowodów badania n: | trybunałem « tutejszym w sądzie okrę+| Akt oskarżenia zarzuca oskarżonym 
mych systematycznie przez trzy laia w bligacyj na sumę 686 948 zł, ponadto kil owym karnym sensacyjny proces pra-, że we wspomnianem czasopiśmie w 
państwowym urzędzie pożyczek pań- kaset aktów zagjnęło, sowy przeciwko odpowiedzialnemu re- dniu 9 i 16 października 1932 r. zamie- 


stwowych. Nadużycia tę zostały doko- | Odpowiedzialność za te wszystkie daktorowi miejscowego „lygodnka szczono wyraźne aluzje pod adresem 
nane w nastzpujących okolicznościach: nadużycia spadła na kierownika biura: Żydowskiego". Chaimowi Friedmano- Marguliesa w artykule „Z czego pan 

Rozporządzenie Prezydenta Rzeczy Janowskiego. Główiyym jego poinotni- wi, oraz Aleksandrowi I QGustawowi żyje”, że ryzykuje swoje stanowiska 
pospolitej z roku 1924 o przerąchowaniu kjem był Jan Szymczak. Feldbaumom, oskarżonym przez Artu- | publiczne dla osob'stych korzyści że 
zobowiązań prywatno - prawnych kon-| Akt cskarżenja obejmuje 40 stron pi|74 Marguliesa o obrazę czci, popełnio- |zakupywał produkty ' towary za bez- 
wertuje asygnaty państwowe z roku sma maszynowego, a do sprawy po-| "4 drukiem. cen lub brał je bezpłatnie cd pośredni- 
1918 j 1919, oraz wewnętrzne pożycz- wołano 65 świadków. Proces wywołał duże zainteresowa. | KÓw. ponadto że prowadził na wielką 
ki państwowe z roku 1920 w sposób nie! nie, a to ze względu ma osobę skarżą- Skalę interesy, zakupywał wagonowe 
korzystny dla posiadaczy tych poży- BETE AER 020. który swego czasu pełnił wiele Przesyłki alkoholu. nie płacąc żadnych 
czek na zjemiach zachodnich. Dla ża- zaszczytnych funkcyj społecznych, a Podatków przemysłowych ani dochodo- 
radzenia temu wydano w roku 1925 u-|  Najlepszvm środkiem regulującym m. in. był członkiem rady przybocznej Wych i nie wykupując nadomiar świa- 
stawę, uzupełniającą w sensje pewne- trawienie Naturalna Sól Morszyńska.| komisarza miasta» przewodniczącym, dectw przemysłowego i akcyzowego. 
go uprzywilejowania pieęrwonabyw-, Cien. Repr. Dr. K. Wenda, Warszawa: | komisji rewizyjnej m. Tarnowa, sędzią Ponieważ oskarżeni zaofiarowali 
ców asygnat i pożyczek, Przyczem na-; Krak. Przedm, 45. handlowym przy sądzie okręgowym, dowód prawdy, rozpisano rozprawę na 
leżności podlegały przerachowaniu we- | TA PE: a" ` ; T s 4 dni, z powodu konieczności wyczeť- 
dług specjalnej tabeli. Re pania obfitego materjalu dowodowero 

Termin skladanja podań o przera- „MAŁOPOLSKA BŁAWATNIA oraz przęsłuchanią wielu świadków, 

w Krakowie SŁAWROWSKA L. 8. 
(róg Św. Tomasza) 


chowanie był bardzo krótki į dlatego których przewinęło się przed sadem 0- 
już w pierwszych dniach zaczęły maso . koło 90-cju ze wszystkich sfer ludyo- 
wo napływać podania. W ciągu kiiku ŝcj. 

dni wttynęło ich kilkaset tysięcy. Per- Między innemi zeznawali: starosta 


sane biura był menere Bey: Wo- ureda g marc” tri i powiatowy z Jagła, komisarz rządu Mar 
ec czego zaangażowano doda:kowo 24 tkowi iceko:nigarz dr. Szah 7 

: ) i 4 A Pr szałkowicz, wiceko:nisarz dr. Szalit. dy 
140 kontraktowych urzędników o nis- „ŻYRARDÓW rektor pańsiwowej fabryki zwiazków 


i poleca: 
płótna Iniane i bawełniane, 

poiedyńczei i podwójnej szerokości 
rękawiczki, obrusy, serwetki i inne. 
CENY FABRYCZNE!! 


kich kwalifikacjach co przy rozrościeę 
urzędu į masowym napływie podań spo 
wod-watło chaos. 


i azotowych, inż. Bobkonowicz, dyre- 

beri dl Kude inż. Zawa- 

: AMY i zki, kjerownik P. A T. w Tarnowie, 
Wówczas to kierownik biura Jano-' | | B oraz były burmistrz dr. Kryplewski, 

MENNICA re BRA a 

3 z alecki į wielu innych. 

tent z większą ilością asygnat opiecwa-| NIANIE BE DPZIE JUŻ SIWYCH WEDSWWY?? EE RH 

jących na wysokie sumy, zawiadamiali s Naturalis“ odrazu przywraca siwym wiosom pierwotny kolor i polysk Świadkowie zeznawali przeważnie 

go. żę może być zała:wiony poza kaini- | naturalny. Do nabycia w składach aptecznych i drogerjach bardzo niekorzystnie dla oskarżyciela 

ką. o ile zwróci się do pośredników, któ Prywatnego, 

rych mu wskazy wali. | Późnym wieczorem zapadł wyrok, 
Pośrednicy cj brali od petentów do mocą którego Aleksander  Feldbaum 


20 procent od całej umowy. Ponieważ I został skazany na półtora miesiąca wię 
w gre wchodziły miljonowe sumy, za- i zienia z zamianą na grzywnę w wyS0- 
kości 200 


rabiali ovi miliony. Nadużycia te trwa- f s zł, zaś redaktor Chaim Fried- 
ty od roku 1928 do roku 1931. Wresz- Stan desperata jest bardzo poważny man na Í miesjąc aresztu z zamiana na 
cie zaczełv napływać skargi, wohec cze A r grzywnę w wysokości 150 zł. Obie te 
go ministerstwo skarbu powołało sne- Tarnów. 25 lutego. | materialnym oraz nieuleczalną chorobą kary zosiały jednak na mocy amnestii 
cialną komisie dewizyjną dla skontro- Dzisiaj w godzinacn południowych żony: datującą się od dłuższego czasu, darowane. Gustaw Fel Amat ZO 
przewieziono do szpitala żydowskiego | p?dciął sobie gardło brzytwą oraz ży- zwolniony od winy i kary 
dra Henryka Rozenmana, 48-letniego | ły u prawej ręki. . 
adwokata z Radłowa pod Tarnowem, Pierwszej pomocy udzielił denatowi Trybunałowi przewodniczył sędzia 
Herbata Mieszanka Angielska Zł. 20.— zamieszkałego w Tarnowie, ul. Kacz- |lekarz dr. Szor z Radłowie. dr. Reiss, wotowali sędziowie Kalafar- 
kowskiego 6, który popełnił nad ranem| Jak się dowiadujemy, stan dra Rozen- ski į Pyskosz. Bronili adw. dr. Szenkel, 
M. JA WORNICKRI MERA er ocz ; (AR poważny» jakkolwiek istnie- Span, Monderer, Ponen i Grynberg. 
Mianowicie w silnym rozstroju ner- |je nadzieja utrzymania go przy życiu. |Zastępował p. Marguliesa adw. dr. 
Kraków, RYNEK GŁ. 44. i Długa 821 yowym, wywołauym kiepskim stanem! Kleidt. 


PZŻ ICP TE O | 


Moje M 
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Sport 


Akcja ddeje się w skladzie papiern 
KLIJENT: (wchodzi). 


SZEF: (siedzi). Czem mogę .alużyć?-, 

KLIJENT: Prosilbym 0 czerwony ołóweczek. 

SZEF (wola głośnojs Janekl., Przynieś czer- 
wony olówek| (do klijenta), Może pan zechce 
łaskawie zająć miejsce?., 

KLIJENT: Nie warto, 

SZEF; Możę dać panu coś do czytania?. Ga- 
zetkę 7... 

KLIJENT (niespokojnie): Więc to tak djugo 
ma trwać ?_, 

SZEF (niezrażony); 
mik ?.., 

KLIJENT: Czy pan re mnie kpi? 

SZEF: Broń Bożel... Odwrotnie, chciałbym pa- 
na przeprosić za lo. wszysikom 

KLIJENT: Za co? 

SZEF: jestem, proszę pana, człowiekiem, 
który wszysiko poświęca dla sportu. 

KLIJENT: No, I cóż z tego? 

SZEF: Co z tego?,, Wczoraj brałem udział 
w walkach bokserskich.. I tak się fatalnie zlo» | 
żyło, że ja ciągle leżałem na zieml... Dziś jeszcze 
mie modę podnieść się z krzesła. 

KLIJENT: Mogę pana ostatecznie zrozu- 
mieć, ale czy nie ma pan personelu? 

SZEF: Personclu7.. Mam aż za wiele sto- 
surkowo jak na tak mały sklad, Przedcwszyst- 
kiem mam sprzedawcę... 

KLIJENT: Gdzież on jest pa 

SZEF: On gra dziś jako lewy obrońca, gdył 
jako bramkarz: zawiódł zupełnie. Za godzinę poe 
da mi telelonicznie wynik meczu., Pozalem mam 
kasjerkę,.. 

KLIJENT: (Ogląda się). 

SZEF; (napróżno stara się podnieść), W tej 
chwili ona przepływa przez kanał La Manche. 

KLIJENT: (zakjopotany), 1l ja mam pocze« 
kać?,,, 

SZET; 
tonyl 

KLIJENT: Przez kogo? 

SZĘF: Przez mego praktykanta. 

KLIJENT: (zniecierpliwiony). Gdzież on tkwi 
tak długo, (en dureń? 

SZEF: (wielkodusznie), 
braża., On leraz lrenuje... Do, wie pan, on z 
mierza pobić rekord w powolnem chadzeniu,., 
BUNAZCOSKIEWCZKZZKUNBBNAATZYSDEEJ 


WYPRZEDAŻ OKAZYJNA!I! 
PATEFON SIAFKOWY 


werk 2 sprąż., gwarancja 


$-letnia. 

płyt razem p 

== izl. 100.— 

wysyla za pobranlem 
„EMGAFON*, Łódź, 

Narutowicza 0, 


A moża jaki miesięcz- 


Ależ niej.. Pan zaraz zostanie obsłu= 


Niech go pan nie o- 
a. 


udelko 
tgieł 


| 


Katalogi po otrzymaniu 30 gr. znaczk. poczt 
AMNMAMUJZMASYKGSENZCONRAZEANANEMA 


Ściśle Homeopatycznie 


leczę z najlepszem skutkiem prawie wszystkie 
choroby szczególnie zastarzale, specialnie zaś: 
choroby raka, cukrzycę, gruźlicę pluc i kości, 
wszelkie choroby skórne, rany sta xoleniach, 
wole na szyjach, choroby nerek i pęcherza, 
najstarsze chor. żolądkowe, astinę, chor. ner- 
wowe i umysłowe, chor, kobiet i dzieci, nowo- 
twory i narośla, choćby największe, wew- 
nętrzne i zewnętrzne. Nadunerne ciśnienie 
krwi obniżam sam jeden w Polsce o 20 min. itd. 

Posiadam 47 lat praktyki i liczne tysiące 


BUKCDONEKNZNŃDYWHPNEWAJ 


wyleczonych w Polsce t Niemczech, 
JÓZŁF KORCZAK - ZIÓŁKOWSKI 
K 


atowice. Andrzeja 33. I piętro. 
WKZZYZZTNY ZTRZDTEAZ OIEI E 


i 
STRZELAJ DO CE- 
LU! browninz iias | 
az, 6 mm. „LUK= 
)US* tylko za zł, 
-AM (ZS WeZ) SY'Ł 


] i konanie pierwszo- 
: Ę 5 rzędne z najlep- 
k a szych materjatów 


fabr. Mubis, patent 2295 Sefka kul mosiężnych 
zł. 3.65 — Automat 8-mio strzalowy zl. 14.95. 
Broń powyższa zapewnia bezpieczeństwą osobi- 
ste w domu i w podróży. Karta na broń zby- 
teczna, Wysyłamy za pobraniem pocziowem. — 
Adresować: PRZEDST. FABR, BRONI 1 AWUN. 
„RADICAL* — Warszawa, Nowy Śwlat 21, 
oddz. 41. Uwaga: DBrowningi nasze nadają się 
również, dzięki specialnemu urządzeniu, do 
strzelania na płaetwo śrutem. 


Baczność Panie! 


Nierezularność i zatrzymanie się perjodu mie- 

Sięcznego z różnych powodów we wszystkich 

wypadkach i zastarzałych reguluje zaraz i pe- 

wnie nieszkodliwy. wypróbowany środek Prof. 
Sendenhkolma. Cena. 22 zł. Wysyła: 

P. BARSKI, PROW AA ul. Posia 3, 


14.00. 


£XSRESS 


Najsłynniejsze światowe powagi lekarskie stwierdziły, te 
75% chorób powstaje z powodu obstrukcji. 


Chory żołądek jest główną przyczyną powstania najroz- 
maltszych chorób — zanieczyszcza krew i tworzy złą przeniianę 
materji. 


Słynne od 50 lat w całym świecie 


ZIOŁA ZGÓRHARCU D-raLAUERA 


jsk to stwierdziłi prof. Berlin, Uniwersytetu Dr. Martin, Dr. v 
Hochilaetter | wielu innych wybitnych lekarzy, są idealnym | 
środkiem d'a uzdrowienia żołądka, usuwają Obstrukeję (zatwar- f 
dzenie), są dobrym śtodkiem przeczyszczającym, ułatwiają funkcję | -) 
organów trawienia, wzmacniają organizm i pobudzają spelyt. 

Zioła z gór Harcu Dra Lauera usuwają cierpienia wątro- 
by, nerek, kamieni żółciowych, cierpienia hemoroidalne, reu- 
matyzm | artretyzm, bóle głowy, wyrzuty i liszaje. 

„Zioła z gór Harcu Dra Lauara zostały nagrodzone na 
wystawach lekarskich najwyższemi odznaczeniami i złot. meda- 
lami w Badenie, Berlinie, Wiedniu, Paryżu, Londynie 1 wielu 
Innych miastach. 

Tysiące podziękowań otrzymał Dr. Lauer od osób wyle- 
czonych, Cena % pudelka 1,50 zł, podwójne pudełko 2,50 zł. 

Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. 


Hao? Tu radio). 


NIEDZIELA, 26 lutego 1933 roku. St. Młodz. Polsk, w Poznaniu. 16.45 „Światowa 
WARSZAWA, wystawa w Chicago“, 17.00. Recital forlepiumo- 


9.55, Program na dzień bieżący. 10.00, Na-jwyz W . 18.00. Audycja wokalna p Wł 
bożeństwo za Lwowa, 11.35. Odczyt misyjny. Jarochowskiej, 18.25—19.00. Żeleński; Trio op 
11.58 Sygnał czasu. 12,05, Program na dzień 22 na foriepian, skrzypce i wiolonczelę, 19.00, 


Poranek Nadprogram z ilustr muz, 19.25. Wesoła audy- 
wowa., 19.58, Sygnał czasu. 20.00— 


T je z Warszawy. 22.20, Sygnał 
ramśmyisje awy. AE" 


bież. 12.10. Komunikat PIM. 12.15, 
symfoniczny z Filharmonji Warsz. 14.00, Odczyt. |cja ze 
14.20 Muzyka ludowa. 1440. Odczyt. 1500. | 22.20. 2.20 
Dalszy ciąg muzyki. 16.00. Program dla dzieci, czasu — kornmmikat sportowy i policyjny. 
16.25. Płyty gramolonowe, 16,45, Odczyt, 17.00 | —24,00. Muzyka taneczna z Warszawy. 
Recital fortepianowy lliwickiej. 17.55. Program 

KATOWICE. 


na dzień następny. 18:00 Muzyka lekka, 19.00. 

Rozmaitości, 19.25. Wesoła audycja ze Lwowa. 10.00. Nabożeństwo ze Lwowa. 11.35. Odczyt 
200, Utwory skrzypcowe wykamo Vasa Priho= |z Warszawy. 11,58 Sygnał czasu z Warszawy. 
da, 2140—22.20. „Audycja Pomorska**  22,20— |12.10—14.00. Transmisje z Warszawy. 14.00. Mu- 
22.30. Wiadomości sportowe,  22.30-—22,55, Mu- | zyka (płyty). 14.20—16.30 Transmisje z at- 
zyka taneczna z plyt. 22.55 Komunikat Meteor. | szawy. 16.30, Skrzynka pocztowa. 16.45—17.55. 
Gł. Wojsk, Stacji Meteor, 23.00—24.00. Muzyka | Tranemisje z Warszawy. 1755. Program na dz. 


taneczna następny. 18.00. Muzyka lekka z Warszawy, 
19.00. Razmailości, 19,10. Odczyt. 1925. Weso- 

KRAKÓW. ła audycja ze Lwowa. 19.55, Komunikaty spor- 

10.00, Nabożeństwo ze Lwowa, 1135, Odczyt | towe:  20.00—2220. Transmisje z Warszawy, 


Į 


| 


22,20; Wiadomości sportowe.. 22.30. Program na 
dzień następny. 22.35, R>-ital śŚniewaczy St 
Korwiń:Szymamowskiej 22.55—24.00, Transmi- 


11.58, Sygnał czasu z Warszawy. 
podhalańskie,  14,20—16 25. 
16.25. „Kącik ięzyka- 


z Warszawy. 
„Gawęd 


Transmisje z Warszawy. 


wy“ 17.00. Recital fortepianowy z” Warszawy. isje z Warszawy. 

1755. Program na dzień następny, 1800. Muzy» 

ka lekka z Warszawy. 1900. Rozmaitości, ko- WTLNO. 

mumikaty. 19.25. Wesoła audycja ze Lwowa | 10.00. Nabożeństwo ze Lwowa, 11.35—14.%). 
20.00—22 20, Transmisje z Warszawy. 2220— | Transmisje z Krakowa i RZEZ 14.90. Od- 
22.30. Wiadomości sportowe. 22,30—2400. Tr.;czyt. 1420—15.00. Transmisje z Warszawy. — 
z Warszawy 15.00. -Audvcja dla wszystkich. 16.00—16.25. T 


z Warszawy. 16.25. Plyty gramofonowe 
—17.55. Transmisje z Warszawy. 17.55, Program 
na poniedziałek, 18.00. Transm z Warszawy. 


POZNAŃ. 
10.05. Nabożeństwo z Katedry Poznańskiej. 
18.50. Odczyt. 19.15. Rozmaitości. 19.25—21.0% 


11.58. Cygnał czasu, 12.05. Odczyt roln. 12.25. 
Odczyt roln 1245. Wykład dla gospodyń. 13.05. 
Koncert z płyt gramolonowych. 16.00. Program | Transmisje z Warszawy. 
dla młodzieży z Warszawy. 16,25. Sluchowisko 


ZWRÓĆ UWAGF NA FIRMĘ I NIE ZAMAWIAJ U POKĄTNYCH HANDLARZY!!! 
: órzy sbiecuja złote góry za grosze, mówią że dodaia do 
zegarka 6-cio strz. str. lub 750 naboi i to za zł. 7.40. a nie 
robią tego. U nas otrzyma każdy darmo straszak U P N 2341 
(bez zewolenia) i 50 naboi wysyłamy dla zamawiajacych 
listownie zegarek z fr. złota szwajc. syst. „Ankier“ z wiecz- 
nem szkłem | 19-letnia gwarancją za zł. 5.85— lep gat. 
Zt. 6.95.—, 7.95 I 15.— kryty z trzema konertami 
ZŁ 11.95. 15, 17, 19.25— extra płaski na kamieniach zł. 14 
I 166— na reke damski lub męski zł.9.95, 12, 16, 20, 
Adresować: Fabr. Zeg. E. JAKUBIŃSKI, Warszawa, Leszno 60 Ł. E. 


Gielda zbożowa. 


9—9 i pół zatak zimowy 46—49, siemie Iniane 
bazis 38—40, koniczyna czerwona surowa bez 
grobej kanianki 90—]10, koniczyna czerwona bez 
amianki o czyst. 97 proc. 110—[25, biała suro- 
wą 70—%) biała bez kanianki o czyst. 97 proc. 
100—125, mąka pszenna luksusowa 55—60, mą- 
ka pszenna 4/0 50—55, żytnia pyllowa 34—36 
żytnia sitkowa i razowa 26—27, otręby pszenne 
szale 11 i pół — 12, otręby pszenne średnie 10 
i pół — 11, otręby żytnie 11—12, kuchy lniane 
19 i pół — 20 i pół, kuchy rzepakowe 15—15 i 
pół, kuchy «słonecznikowe 16.25—16,75 


Na wczorajszem zebraniu giełdy zbożowo 
towarowej w Warszawie ogólny obrót wynosił 
1538 tonn, w tem żyta 308 tonn. Notowano za 
100 kg żyto standard I-szy 21—21 1 pół etan- 
dard Il-gi — bez obrotu, pszenica jara czerwona 
szklista 37—39, jednolila 36—37, zbierana 35 
—36, owies jednolity 17—18, zbierany 16—16 i 
ól, jęczmień na kaszę 15.75—16.25. jęczmień 
rowarny 17—17 i pół, lubin żółty 11—12. gry- 
ka 17—18, proso 18—19, groch polny z workiem 
22—25, groch Victoria 26—30, wyka 14 i pół—15, 
peluszka 13 i pół — 14, seradela podwójnie 
czyszczona 13 i pół — 14'i pół lubin niebieski 


MATRYMONIALNE towarzyskie pismo „Fortu- 
nawersa|*, Kraków. Krowoderska 7. Numer oka- 
zawv Żądałcie darmo. 
a nnn, 
POSZUKUJĘ do wydzierżawienia kiosk tyto- 
niowy, Zgłoszenia pod „Emka“, Express, Kra- 
ków, Pijarska. 


Rozmaite 


| 


JUŻ ZA ZŁ. 3.— wysylamy 2 książki bardzo 
praktyczne i ciekawe. Ksłążka Przyrodo-l.ecz- 
nicza, (przeszło 1000 porad na wszystkie cho- 
rohy) oraz książkę p. t. Najskuteczniejsze 
środki zapobiegania ciąży. Dr. A. Fischer — 
Dickelmanuwej Zamawiać pod adresem: W 
Skowronek GŁOŻYNY, ul. Rymera 128, powiat 
Rvbnik. G. ŚL 


DZIELNYCH sprzedawców gazet | czasopism 
poszukuje się we wszystkich miejscowościach 
całej Polski. Dobry zarobek zapewniony. Zgło- 
szenia piśmienne skr. poczt. Katowice 670. 22 


ZNIŻ NE CFNY! Spr*edr ieriy, OBOŁYCZŁKY 
żurnale mód. Kraków, Krowoderska 7. 


p e 
ASTROLOG Frimel, Kraków, Krupnicza 16 
Setki podziękowań otrzymał za spełnione prze- 
powiednie. 


oko) 
POTRZEBNA panienka do zakladu fryzjerskie- 
to. Aż Pijarska 17, obok bramy Florjan- 
skiej. 


— mm 


| 


j,apwe-od Nr. ,28 — 34 


r. otrzymaniu 
1645, ADRES; DŁUGA 50. Dla 


Transmisje ze Lwowa i Warszawy, 21.00—24.00, iest TYLKO ZNA 


PRZYCIEMMIA | 
© 'narychniasT 


IUvenoe 


PNA KAŻDY ZĄDANY KOLOR ™ 
POO GWARANCJĄ HiEsSZKODLIWY 
PARF. d' ORIENT WARSZAWA 


| Kupno I sprzedaż f 


REWOLUCJA CENI! Z powodu spadku cen ba- 
welny. obniżyliśmy ceny do miniunum i wysy- 
lamy 34 mtr. towaru niekrochmalonego tylko 
za 20 zł; 4 mir. na suknię damską, 6 mtr. ila- 
neli dobrej na bieliznę wszelkiego rodzaju, 
6 mir. zeliru na dobre koszule meskie, 6 mír. 
płótna kręmowcgo na pościel j prześcieradła i 
12 mir. płótna ręcznikawego na 12 dobrych 
reczników. — Cały ten komplet wysyłamy za 
bezcen bo tylko za zł. 20. — Wysyłamy rów- 
nież 3 mtr, kortu wełniarnego na eleganckie 
ubranie męskie lub na palto wiosenne, damskie 
(podszewkę dajemy bezpiatuie) tylko za IU zł. 
— za zaliczką pocziową. po otrzymaniu listow- 
nego zamówienia, Placi się przy odbiorze to- 
waru. — Adresować: „Polska Pomoc", Łódź, 
Skrzynka pocztowa 549, 


iai o a S 
WIELKA OKAZYJNA WYSPRZEDAŻ POSE- 
ZONOWA W ZNANEJ Z TANIOŚCI FIRMIE 
„MAGAZYN POLSKI“, KRAKÓW, DŁUGA 50. 
Dia przykładu parę wymienionych cen. DZIAŁ 
MĘSKI: koszule hiałe okazja 2.25, koszule spor- 

j towe 2.50, koszule popelinowe z dwoma kol- 

| nierzami 3.50, koszule z popeliny francuskiej 
| 4:50, koszule w madne szerokie pasy 650, kale- 
sony dymkowe krótkie 1.25, długie 1.65, 1.90, 

skarpetki niciane  „Sosnowiczanka* 40 gr., 

50 gr. krawaty 50 gr, 95 gr, 1.45. kapelusze 

letnie ostatnie nowości 4.50, 5.50. 650, szelki 

80 gr. szelki jedwabne 1.50. DZIAŁ DAMSKI: 

Pończochy jedwabne z prawdziwym szwem 
165. 1.90, rękawiczki kremowe z manszetem 
106 reformy 80 gr, koszule dzienne strojne 1.10, 
150. koszule nocne 1.85, Reformy jedwabne 1.50, 

kcmbinacie jedwabne 1.85, paski do pończoch 90 

gr. DZIAŁ DZIECINNY: Sweterki 95 gr., buci- 

ki skórkowe bebki 85 gr.. podbródki 20 gr. 
czaneczki 40 gr.. płaszczyki pikowe 225, oraz 
wielki wybór wyprawek dla niemowląt DZIAŁ 

OKAZYJNY: Szale białe jedwabne podwójne 

65 gr., szale pledowe 55 gr., swetry męskie 2.20, 

koszulki chłonięce 1.20. chusteczki 15 gr., recz- 

niki 35 gr.. skarpetki męskie zimowe 25 ET, 
rękawiczki skórkowe zimowe 3.50,  biustniki 

40 gr. pończochy zimowe 55 gr., obuwie ludo- 

= % gr., damskie od Nr. 

35 — 41 biale i kolorowe 1.50. Kapelusze fie. 
skie 3.50. Nie zwlekaj zatem z zakupein i 

Śpiesz na ul. Dlugą, gdvż wszyscy już wiedzą, 

| że najtańszy sklep w Krakowie to „Magazyn 

Polski“, Długa 50, Zamiejscowym wysyłam po 

zadatku zł. 2.50. UWAGA NA 

ADR odsprzedawców rabat 


NAJTAŃSZEM W KRAKOWIE ŹRÓDŁEM ZA- 
KUPU POŃCZOCH, rękawiczek i trykotarzy 
10_ZNANA Z TANOŚCI firma „ŻRÓ- 
DLO POŃCZOCH, Pończochy „Macco' bardzo 
trwałe 65 gra fildecosse 75 gr, nadzwyczaj 
(trwałe 90 gr. jedwabne „Bemberg“ z prawdzi- 
l wym szwem 1.50, 1.75, 1.90, fiidecosse z praw- 
dziwym szwem 1.40. 1.65. Skarpetki męskie 35 
er. 45 gr. 60 gr. Pończochy dziecinne od 25 gT. 
do 60 gr., rękawiczki damskie imitacja irchy 
75 gr, 40 gr, kremowe z manszelami 1 —, Re 
formy damskie w olbrzymim wyborze 70 RT. 
PY kr się o olbrzymim wyborze 
ajecznie niskich cenach, które poleca firma 
„ŻRÓDŁO POŃCZOCH, Krak 
MINIKAŃSKI 1, ŻELE wsk 


ce ZE Op 
GRAMOFONY, plyty, maszyny, do 
WÓZKI dziecięce lalkowe. Ł 
ROWERY, rowerki dzieci 
ratami. NAJTAŃSZY 
kńw. ZWIFRZYNIFCK 


Í 


SZYCIA, 
e. ŁOŻKA dzieciece. 
ęce poleca qotówką— 
Korda) Skład, Kra- 


PRAWIE ZA DARMO 6 KSIĄŻEK PRAKTYCZ- 
MCH TY LKO ZA Zi. 3. 1) Poradnik lekarski 
dla mężczyzn i kobiet, 2) Samogwałt u męż- 
czyzn i kobiet, 3) Rozwój stosunków płciowych 
4) Etyka stosunków płciowych, 5) Hygjena mio- 
dowych miesiecy, 6) Psycholozja pocałunku, 
Wysyła KSIĘGARNIA SOBEL I KRÓLIK. 
PRZEMYŚL, ul, SŁOWACKIEGO 3, za poprze- 
dniem nadeslaniem zł. 3— w znaczkach pocz- 
towych lub przekazem. 
FORTEPIAN krótki kupię. Zgłoszenia do Admi- 
nistracji Express, Kraków, pod „Okazyjnie'*. 
ÓZKI i ŁÓŻECZKA d 
w ; ziecięce, ROWERY, ro- 
POAT dalecio ce; Nasza NY do szycia, GRAMO. 
» Ptyty, poleca najtaniej ł /0TZ 
a płaci s p itaniej nownotworzony 


ad T I 3 k 
FLORJAŃSKA 9. HE KRISCHER, Kraków. 


Z anI 
MOJE bezkonkurencyjne środki homeopatyczno- 
ziołowe, leczą bez śladu wszystkie, nawet naj- 
bardziej zaawansowane przypadłości GRUŻLI- 
CY (suchoty), Leczą również SYFILIS : jego 
| skutki, recydywa wykluczona. Poza tem cier- 
pienia żołądka — kiszek, wątroby, płuc, nerko- 
we, nerwowe, sercowe, kobiece, weneryczne, 
reumatyczne. artretyczne, sklerozę i inne. Zgło- 


szenia pisemne lub osobiste. Posiadam liczne 
podziękowania. Zakład Prz /rodoleczniczy Mar- 
molowej, Królewska-Huta, Rynek 7. 


DLA MODNIAREK bardz 
piersia na ka 
20 zł. wysyła 
lnów KRAKÓ 


) o ładne głowy i po- 
pzd do SA welonów pa 
za pobraniem wytwórnia maneki- 
W, ul. Wolska 1. Ajenci potrzeba 


Sensacyjna powieść 


STRESZCZENIE POCZĄTKU POWIEŚCI, 


Pewnej dłdżystej nocy dokonano nie- 

samtowiiej zbrodni na podmiejskiej szosie. 
Ofiara mezwyklego zabójstwa padla młoda 
jeszcze 1 ładna hrabina Wilska która zna- | 
leziono nagą przywiązaną do konia Hrabina 
Wiska byla uduszona W reku jej znale- 
zivno strzępek listu, pisanego do Leny Po- 
rębskiej. 
„. Porębsbka jest biedną. lecz uczciwą 
dziewczyną Na nią pada początkowo po- 
dejrzenie o udział w tej potwornej zbrodni 
Wiadomo bowiem, że lirabina przed śmier- 
cią niala wyjawić jakąś tajemnicę, duty- 
czącą Życia Leny. lajemnicę tę zabrała jed- 
nak ze soba du grobu... 

Lena mia narzeczonego — doktora Ste- 
fana Laseckiego. który ją porzuca. gdyż 
zakochał się w pięknej artystce lilimowej 
Wierze lucholskiej, pracującej w wytwórni 
„koll-Pilm*  Wlaścicielem tej wytwórni jest 
Mueller, szpieg niemiecki 
Cała wytwórnia jest gniazdem szpiegow- 
skiem, a do tej bandy prócz Muellera oraz 
Wiery lucholskiej należy jeszcze „reży” 
ser" Lehman. 

Dzięki podstępowi Mueller wciaga Lenę 


szpiega. Lena — nie podęjrzewajac nic złe- 
go — zaulala mu i wpadła w sprytnie za- 
stawionę sidla. 

W mocy zakrada się do poselstwa fran- 
cuskiego i zabija attache wojskowego, wy* 
kradając jednocześnie z biurka ważne do- 
kumenty. Wszystko to miało być grą fij- 
mową, lecz okazało sie rzeczywistością... 

Lena nie może się Już wyzwolić z tych 
okrutnych sidet. Mueller uczynił z niej 
gwiazdę filmową — Inę key — a gdy spel- 
nila już swa rolę szpiega. zwinął przedsię- 
biorstwo i ulotnił się wraz z Lehmannem i 
innymi, Ale ciągle jeszcze ma ją na oku i 
mie przestaje jej szantażować, 

Wykryciem tej szalki szpiegowskie] zal- 
mują się trzej detektywi; — Jan 


Żegota, 
Janusz (rant i Waclaw Kaleta. 
La 


Lena po nlendanym zamachu samohój- 
czym znalazla Się w palacu barona Regena, 
który jednocześnie jest właścicielem wiel- 
kiej fabiyki W fabryce tej zredukowano 
wielu robolmków, miedzy innemi rówmież 
Kolłaczka, który przybył do Leny, by po- 
skarżyć się na swój ciężki los. 

Lena udaje się w odwiedziny na ulice 
Garncarska. gdzie mieszka Kołaczek. 

a pięterku w tym saniym domu mieszka 
chory robotnik Romaa Żeber z żoną j córką 
Jańką. 

W kilka miesięcy potem odbywa cię 
jej ślub z baronem 

aé 


I 


Aby znowu. ściągnąć na swą stronę 
Leng, Mueller wraz z Lehmanem slarają 
się zrujnować barona i powaśnić Lenę ze 
Stefane m. 

W tym celu Lehman nawiazuje kon- 
takt z Ziuta, girisa kabaretu „Zielona Pa=, 
puga“ | namawia ja do wvylazdu do Bole- 
chowa gdzie ma zalać sie Stefanem. 

Żewóta Grant I Kaleta podczas rewizji 
w pałacu Wilskiego znalduje list. w którym 
mowa jest o „Białeł Damie“, znającej po- 
dobno taiemnice hrabinv. 

Żegota i Grant udają się na bal do 
„Klubu Miljonerów*, gdzie ma być podob- 
mo również „Biała Dama' 

Żegota snotvka na balu Lenę w (owarzy- 
getw'e ks. Toneckiego. Od księcia Żegota 
dowiaduje się kim jest „Biala Dama“, 

jesito rzekono baronowa von Lumpich, 
mieszkajaca przy ul. Poznańskiej 15, 

U baronowej Żegota spoytka L.aseckiegn 
I Ziutę, przyczem dowiaduje się, że są już 
oni po ślubie... 

Grant przyłapuje liet Stefana, 
Leny. A 

F 


Lena podczas pobytu w Katowicach, prze- 
biera się za górnika „Antka**. 

Stefan zostaje dyrektorem kop: 
cia  Wicedyrektorem jest niejaki 
Rybałt. 

Ponieważ „haroni węglowi* chen zniżyć 
płace wśród górników, zaczyna kiełkować 
myśl o strejk. 

Lena dowiaduje się z gazet, że górnicy 
poszukuja owego „Antka*, chcąc, aby on 
poprowadził akcję strejkową przeciwko nie- 
mieckim „baronom węglowym*. 

Lena postanawia w nierwszej chwili wy- 
jechać na Ślosk, lecz odatępuie od tego za- 
miaru, nie chcac być blisko Stetina, z któ- 
rym uważa wszystko już za skończone. 


Pewnego wieczor do pokoju Leny wpa- 
da Grant i oświadcza, przerażonym głosem 
że policia go Ściga, gdyż zdeiraudowal pic- 
miądze, by móc dla niej kupować prezenty. 


Jeszcze raz wyznaje jej swą foracą mil- 
łość, lecz Lena go odtrąca. Wywiązuie się 


alni kaię- 
Wiktor 


TAJEMN 


do wylwórni” elicąc z niej również > 


współczesna.  ZZZŻŁŁŻŁE 


— Wody.. — szepnął siniejącemi 
wargami. 

Lena oPrzytomniała odrazu. Czło- 
wiek, który był przed chwilą jęj wro- 
giem i który grozil jei rewolwerem na. 
gle blagat ią o trochę wody.. 

, Zeskaczyła z kanapy. nalała kielich 
wina i wlała mu do ust poprzez zaciś. 
nicte zęby. Zachłysnął się, zakasłał i 
odetchnął głęboko. 

W tej chwili na korytarzu rozległy 
się jakieś glosy. 

Do sasiednich drzwi ktoś zapukał i 
na pytanie „kto tam“, odparł głośno: 

— Policja! 

Lena drgnęła. Spoirzała na Janusza. | 

Nic nie słyszał. Był jeszcze nawpół | 
przytomny. 

Oddać go w ręce policji?... Niet- 
Był dla niei dobry... 

Postapil źle. to prawda. alẹ uczynił 
to z wielkiej miłości do niej... Czy nie 
powinna mu przebaczyć? Czy nie po- 
winna mu pomóc?... 

Cicho skrzypnęły sąsiednie drzwi. 
Za chwilę pewnei przyjdą do niej, Tak 
samo będą szukali, 

Trzeba go ratować. 

— Panie Januszul.» 

Uniosła bezwładną głowe. 

— Panie Januszu, na litość boską, 
policia!... 

Otworzył na chwilę oczy i szepnął 
w odpowiedzi: 

a" APĄ CZ 

Wiata mu jeszcze ieden kielich. Ko- 
rzystając z chwilowej przytomności na- 
tychmiast po wypiciu wina, szepnęła: 

— Policja jest w hotelu., Szukają 
pana. 

Rozwarły się szeroko powieki. Pa- 
trzał na nią, jakby nie rozumiał co doń 
mówiono. 

— Policia.. Po mnie?.. — Powtó- 
rzył, nie zdaiąc sobie widocznie sprawy 
z tego. co mówił. 

I uświadomił sobie nagle: 

— Aha.. Po mnie... Po mnie?.. Po- 
licja?1.., 

Zerwał się. Nie mógł jeszcze stanąć 
o własnych siłach. 

Podtrzymała go. by nie upadł, 

— W takim razje.- muszę uciekać... 

Na kurytarzu znowu rozległy się 
głosy. 

— Już jdą«. Co teraz będzie?.. — 
zapytała zrozpaczona. 

—Ma pani drugi pokój... Weide do 
sypialni... Tam sa drzwi, prawda?» 
Tamiędv wydostanę się na kurvtarz... 

— Dobrze.. dobrze. Niech Pan 
spróbuję... 

Grant zabrał wszystkie swe rzeczy 
i udał sie do sypialni Leny. zamierza. 
iac tamtedy czimvchnąć. lecz w tej sa- 
mej chwili rozległo Się pukanie do 
drzwi. 
Kto tam?..—zapytała Lena drżą 


pisany do |Cym głosem. 


len sam stanowczy, spokciny głos 
odpar!; 

— Policia... Proszę otworzyć. 

Lena zbliżyła się do drzwi. Jak to 
vonni: iż Grant przekręcił klucz w zam- 

LI... 

Otworzyła. 

Na progu stało dwuch cywilów, ko- 
misarz policji I przodownik. 

— Pan przodownik zechce zatrzymać 
slę na kurytarzu į nikowo nie wypusz- 
czać... — rozkazał komisarz. 

Przodownik zasalutował i pozostał na 
kurvtarzu. 

Komisarz podszedł bliżej, skłonił się. 
po wojskowemu I zapytał: 

— Czy jest tu pan Janusz Grant?.,. 

Lena staneta bezradna. 

Powiedzieć prawdę?... Zabłorą go... 

Skłamać?... Na kurytarzu przechadza 


i sle przodownik... Grant nie zdąży uciec. 
Drży pewnie ze strachu. stojac za drzwia 
| ml | czckając na jej odpowiedź... 


walka, w czasie której Grant wyciąga re- 
wolwer, lecz wkońcu pada bezwładny na 
kanape. 


I 


1 


ICA HRABINY 


Napisa? specjalnie dla „Exprossu" JERZY BAI 


= e r e 


Więc co powiedzieć?... Szybko!... 

Komisarz czeka na odpowiedź | wa- 
hanie Leny może mu się wydać podej- 
rzane!... 

—Nie.. Pana Granta u mnie niema... 

Sama nie wie, dlaczego tak powie- 
działa... 

Przecie muszą go znaleźć... Nie zdą- 
żył przecie uciec. Stoi w drugim pokoju 
za drzwiami... 

Może sam zaraz wejdzie I odda się 
w ręce policji?... 

A może... może wpakuje sobie kulę w 
łeb?!... Boże, Boże!... Ma przecie przy 
sobie rewolwer... 

Lena przesunęła rękę po rozpalonem 
czole. Teraz dopiero przypomniała $0- 
bie, że musi strasznie wyglądać. 

— Panowie wybaczą, ale spałam, 
więc... 

Wywiadowcy rozglądają się bacznie 
dokoła, jakgdyby już coś wywęszyli. 

— To my panią bardzo przeprasza- 
my... — odparł komisarz, — Więc po- 
wiada pami, że pana Junusza Granta tu 
niema?... 

— Nie... 

— A czy widziała go pami dzisłaj?... 

— Nie, nie widziałam... 

— Nie może nam pani podać jego o* 
becnego miejsca pobytu?... 

— Nie... skądże?.. Nie wiem... 


Komisarz zacisnął wargi I rozejrzał | kać 


się również po pokoju. 

— Pani wybaczy, ale wiadomo nam, 
że urzymywała pani bliższy kontakt z 
panem Grantem. 

— Ja?.. Cóż to znaczy?,,. 

— To znaczy. że 'Grant tylko dla pa- 
ni przeprowadził się do tero hotelu... 

— Tak... Uczynił to dla mego bez- 
pieczeństwa... 

— Czy tylko dlatego?... 

Lena wytrzymała bcz mrugnięcia ba- 
'awcze spojrzenie komisarza i odparła 
stanowczo: 

— Tak!.. Tylko dlatego!... 

— W takim razie posiadamy mylne 
informacje... 

— Za to już nie more odpowiadać... 

— Oczywiście, oczywiście... — od- 
parł komisarz i po chwilowem milczeniu 

odał: — Pani wybaczy, ale muszę wy- 
konać drobną formalność...  Powierz- 
chowna rewizja... 

Lena zbladła. Czy zawważył?... T co 
ma teraz odpowledzieć?... Jak postąpić? 
Boże. Boże! 

Urinają się pod nią noci. 

Wszystko kręci się dokoła... Jeszcze 
raz, jeszcze raz... Co za straszny wir!... 

— Proszę, proszę... — odpowiada cu- 
dæm, nieswoim głosem. 

Komisarz daie znak. Wywiadowcy 
przystępują do powierzchownej rewizji. 


Zaglądają za portjery. Oczy ich biegną 
na wszystkie strony. 

Jeden z wywiadowców położył «się 
jak długi na podłorę i zajrzał pod kana 
pę. Podniósł się, strzepnął pył z palta I 
szukał dalej. 

Komisarz wyda? wargi, 
i rozglądał się dokoła. 

— Czy pani zajmuje tylko jeden po- 
kój?... 

Lena stanęła przy drzwiach, wiodą- 
cych do sypialni, oparła się o framugę. 
by nieupaść. 

Nie... Tam... jest drugi pokój. 


kiwał głową 


Komisarz spojrzał na zamknięte 
drzwi. | 
— Aha... Więc dwa pokoje... 


— Tak... Ale tam... tam jest moja sy- 
pialnia... 

— Bardzo żałuję — odparł komisarz, 
— ale nie wolno mi cofać się przed żad- 
ną intymnością. 

Wywiadowcy skofczyli już swą pra: 
cę w tym pokoju. 

— Proszę dalej... — rozkazał komt 
sarz. 

Lena stof przy drzwiach. Mimowoh 
rozciąga ręce, jakgdyby chciała zabronić 
wstepu do sypialni. 

Przecie tam, za temi drzwiami stał 
Grant.. Może z rewolwerem w ręki... 
Może zacznie strzelać, bronić się, ucie- 

a 


w takim razle powie, że mic nie wie, 
że Grant bez jej wiedzy wdarł się do jej 
apartamentów... 


Boże!.. Boże!.. Co teraz będzie? t.. 


— Przepraszam... — rzekł komisarz. 
| Lena ciągle stol na progu. Nie może 
ruszyć nocą. 


Wreszcie usuwa sle powoli. 

Nie chce stvszeć, nie chce 
Co teraz nastąpi?... 

Złanią got... 

Muszą złapać! 

Przecie Grant nie zdażvł uciec... 

Na kurytarzu słychać  nięcierpliwe 
kroki przodownika. 

Komisarz zbliża się do drzwi. 

Wyciara rekę. Naciska klamkę. 

Drzwi otwierają się powoli. 

Za komisarzem stoją dwaj wywia- 


dowcy. 
Chce 


patrzeć... 


Lena zakrywa twarz rękoma. 
krzyczeć, zatrzymać, ale już zapóźno... 

Komisarz wszedł pierwszy... 

Stanął na progu... Lena nic nie wl- 
dzi, nic nie słvszy... 

Cofnęła silę wgłąb pokoju... 

Za chwilę Grant strzeli... Musi strze» 
lić.. W nich, albo w siebie... Przecie 
ca się tak dobrowolnie w ręce po- 

cji. 


Wywiadowcy weszli dp sypialni za 
komisarzenn 


X 


Rozdział sto trzydziesty czwarty 


Wyp5azc 
| 


Cisza. Nie słychać żadnego głosu. 
Lena nie może tego zrozumieć. 

Dlaczego nic się nie dzicje?.. Dla- 
czego nie słychać strzałów ?... 

Niech się już stanie, co ma się stać! 

Jeszcze go pewnie nie zauważyli, 
Stal pewnic za drzwiami lewe skrzy- 
dło drzwi zakryło go przy otwarciu. 

Ale przecie nie długo wytrzyma w 
tej krvjówce. Muszą go zauważyć. 

Wszędzie zaglądają, więc tam nie 
zagladną? 

Ale w sypialni nadal cisza... Sly- 
chać tylko kroki wywiadowców. Cho- 
dzą. szukają. 

Zaglądają pod łóżko, za portiery. 

Lena nie może już ustać na miejscu. 
Wydaje jej się to wszystko niemożli- 
wością. 

Słaniając się na nogach, podchodzi 
do sypialni, Staje na progu zdumiona. 

Granta niema, 


Rzeczywiście niema go. 
wszędzie, szuka — niema. i 
Sądziła że za drzwiami — nie... 

Którędy uciekł?.. W jaki sposób? 
Przecie na kurytarzu pilnuje wszystkich 
drzwi przodownik... 

Czy udało mu się zmylić jego czuj- 
ność?.. Niemożliwe. 

lena sama rozgląda się ciekawie 
dokoła. Ucieczka Granta wydaje się 
jc} zagadką. C- 
- A może zdążył jeszcze w ostatniej 
chwili wymknąć się na kurytarz. Wlas- 
nie w chwili, gdy komisarz wydawał 
zarządzenia przodownikowi?.. . 0 

Wywiadowcy szukali bardzo pó- 
wierzchownie. Tylko tm wiadomym 
zmysłem wvczuli odrazu, że poszuki. 
wanego osobnika niema w tym pokoji. 


(Dalszy ciąg jutro). 


Zagląda 


Strza'y rewolwerowe w Miami, na 
Florydzie przypomniały Światu, że sta- 
nowisko najwyższego urzędnika w pań- 
stwie nie jest bezpieczne. To samo do- 
tyczy również i prezydentów w Sta- 
nach Zjednoczonych, kraju nawskroś rę- 
publikańskim, w którym zda się, zama- 
chy na życie dobrowolnie obranego pre- 
zydenta, nie powinny mieć miejsca. 

Tymczasem, jak wynika z dyskusji 
prowadzonej obecnię na lamach pism 
amerykańskich stanowisko pierwszego 
obywatela Stanów i mieszkańca Białego 
Donu, wcale nie jest godne zazdrości. 

W związku z tem prasa amerykań- 
ską przyponmiina, żę najkrócej z pośród 
nowszych prezydentów Stanów żył 
Calvin Coolidge, który swój urząd pel- 
ni od roku 1923 do 1929, Był on czlo- 
wiekiem o żelaznej wprost konstytucji, 
silny, zdrowy, poslawny, Na słanowis- 
ku prezydenta pracował on codziennie 
od gndziny 7-ej rano do 10 "płaca Bie 
a praca jego ule hyla zwykłą pracą biu- 
rową, lecz twardym orzechem do zgry- 
zienia. Zdawa! on sobie bowiem sprawę 
z tego, że każdy jego krok, każde poru- 
szęlile piórem, będzie komentowane 
przez prasę calego świata, Poczucie od- 
powiedzialności niejedne barki pochyll- 
lo do ziemi. 

Jeden z amerykańskich publicystów 
pisze: 


Lzy wiecie, ŻE... 


—.. najmniejsze serce z pośród zwie- 
rząt ma lew, 


— Człowiek, który wkracza w progi 
Białego Domu zdrów. pelen sił i energji 
z wielkiemi nadziejami i wzniosłym ce- 
lem, opuszcza go w kilka lat później o 
dziesiątki lat postarzaly, pochylony ku 
ziemi, przepracowany i duchowo roz- 
czarowany, 

Publicysta ów domaga się, żeby 
osobie prezydenta stworzono specjalny 
urząd, klórego urzędnicy zdjęliby część 
ciężaru z bark, tak. aby godność prezy- 
denta nie byla równoznaczna z zesła- 
niemi na ciężkie roboty. Cała masa zbę- 
dnych zwyczajów i cała masa drobiaz- 
gów, które z mocy zwyczaju załatwiać 
musiał prezydent osobiście, powinna 
Prez na barki specjalnych urzędni- 

w, 

Do dyskusji tel przyłączyło się sze- 
reg lekarzy, którzy ze swej 


EZF RETI 


(iężkilosprezydentaBiałegoDomu. 


Urząd prezydenta Stanów połączony jest z wyczer- 
pującą pracą, która niszczy nerwy i zdrowie 


| 


strony | reprezentują znaczną część amerykań- 


„SWierące” kamyczki 
okazały się brylantami 


(sb) Dzieci ubogiego wieśniaka jc= 
dnej z wiosek pod Londynem znalazły 
w lesie przed trzema laty kilkanaście 
*wiecacych „kamyczków. 

Ponieważ kamyczki wydawały pię- 
kny blask į świeciły kolorami tęczy. — 
dzieci zabrały je do domu i bawiły się 
niemi. 

Po dwuch latach starsza siostra wy? 
jechała do Londynu w poszukiwaniu 
procy przyczem zabraał ze sobą św; 
cące kamyczki iako talizman. Zrobiła 
sobie z nich naszyinik. 

Znajomy dziewczyny poradził jej 


prezydenta jest nazbyt ciężki jak na je- 
dnego, fizycznie najbardziej nawet zdro 
wego człowieka. 

— Jest prawie niepodobieństwem — 
piszą lekarze, — ażeby w tych warun- 
kach urzad prezydenta można było pia- 
stować dwa razy w życiu. Najzdrowszy 


nawet człowiek nie wytrzymałby takiej 
pracy w ciągu dwukrotnej po sobie na- aby zapytała jubilera o wartość tvch 


tkamienie 
stępującej kadencji. Jako dowód praw-| Kamyków. Jubiler oszacowa 
dziwości tych dyskusyj przytaczają na 60,000 zł. Jak się okazalo byly to 
dziennikarze. że Stany Zjednoczone nie |Czystei wody brylanty, 

mają wśród swych obywateli ani jedne- W ten sposób dziewczyna nagle sta 
go żyjącego eksprezydenta. Żyje nato-; „ła się bogatą- Jak się okazało, brylanty 
miast 6 wdów po byłych prezydentach te zgubiła na polowaniu przed trzema 
Stanów. Są to wdowy po Harrisonie, | laty księżna Rutland. Ponieważ kosz- 
Clevelandzie (ta ostatnia zresztą wyszła towności się nie znalazły, towarzystwo 
powtórnie zamąż). Roosveldzie. Taffie, ubezpieczeniowe wypłaciło 30,000 zł. 
Wilsonie i Coolidge. Sześć kobiet, które odszkodowania. W ten sposób księżna 
straciła zupełnie prawo co do tych klei- 


| stwierdzają. że urząd amerykańskiego | skiei historji. 


notów, 


Profesor, który „naukowo” onduluje włosy 


Aby mieć "ładną głowę, młoda niewiasta poddała się foriurom, 


które trwały 14 godzin 


(z) Na Jednym z eleganckich rautów, | ny przez swe stare klijentki poprostu 
który zgromadził kwiat mlodych i ele- | Henry, ma już 80 lat, mimo to jednak z 
ganckich niewiast, obecny był również , oddaniem pracuje w swym zawodzie 
erat paryski, Stefan Manier który |klóry ubóstwia. Moulard w zupełności; 
oświadczył, iż należałoby napisać re-| zasłużył na tytuł profesora, gdyż jest 
portaż o znanych fryzjerach paryskich. | uczonym w pełnem tego słowa znacze- 
Słowa Jego przyjęte zostały z entuz- | niu. 
jazmem przez obecnie panie, które, Je- W ciągu swej wielolętn'ej praktyki 


—.-córka słynnego dramaturga an-|dna przez drugą wymieniały nazwiska | Moulard dokładnie zbadał budowę wło. 


glelskiego, Szekspira, mie umiała czy» | fryzjerów, zaslugujących na to, aby o 


—.-Ramzes Il, słynny faraon był 
ojcem 162 dzieci, w tem 111 chlopców. 


najz'mnlejszą okolicą na kuli ziem:; ¡remu prędzej dochowa 


skiej Jest Wierchojańsk na Syberji: | 
gdzie zanotowano 95 stopni poniżej zęra. 

„gdy nad oceanem Atlantyckim 
świeci księżyc, ocean „robi słę* dłuż- 
szy o 63 stopy. Dzieję się to dlatego. że 
księżyc przyciąga w adę. tak iż powierz- ; 
chnia oceanu wydłuża się. 

—,.pewlen wieśniak w Maribor (Ju- 
gosławja) stwierdził, że kot jego mimo, 
iż nic nie le, jednak z każdym dniem 
„lepiej wygląda”. Jak stę okazało. 
ów „doit“ krowę w oborze, 


(sb) Pisma angielskie donoszą o dzj- 
wnej przygodzie, którą przeżył pewien 
urzędnik angjelski w Zachodniej Afryce, 


Pewnego dnia, w czasie dłuższej in- 

Spekcji w glębi kraju, urzędnik ów za- 
błądził do dzikiego szczepu murzynów. 
Kacyk murzyński przyjął gościnnie an- | 
gielskicgo urzędnika, a zapytany dla- 
czego ludność wioski jest tak Podnieco- 
na —oświadczył, że właśnie Przed 
chwilą zakolńiczył się i. zw. „sąd Boży“ 
który przyczyni się do wykrycia zbro- 
dniarza. 
Na prośbę urzędnika kacyk wyjaśnił. 
że niedawno zamordowano Pewnego 
mieszkańca wioski, przyczem podejrze 
nie padło na jakiegoś murzyna, Nie przy 
znał się dp winy, wobec czego został 
poddany sądowi bożemu., który winę 
icgo całkowicie „udowodyił* į dlatego 
będzie on stracony, 

Angielski urzędnik chcjał ocalić nie- 
winna ofiarę „wyroku“ j zażadał nonn- 
wnego przehrowadzenia tej próby. W 
tym celu wbito w ziemię pal. wokół któ 
rego ułożono 8 kamieni. Na iędnym z 
kamieni wypisane było nazwisko nior- 
dercy, a na pozostałych kamięmach 
rzekomo podejrzani o współudział w 

morderstwie. Do pala Przywiązano na 
sznurku koguta, tak, że mógł on bievać 
wokół pała. Następnie „czarownik* je- 
dnym zamachem noża odrąbał koguto- 
wi głowę. 

Ptak począł w agonii latać wokół 


wypijając 


Konający koguf „wskazali“ przestępcę, 


który na tej podstamie został stracony 


| 


sów kobiecych ! stara się każdy włosek 
nich napisać, z oddzielna uchronić przed skutkami 
Jak wiadomo, każda szanująca się |szkodliwej „ondulacji I innych niemniej 
paryżanka poslada swego fryzjera, któż |szkodliwych zablegów, Jako teoretyk, 
wierności, ani- napisał już kilka książek o włosach ko- 
żell własnemu mężowi, Pomiędzy kli- phiecych ! uważany jest przez cały świat 
|ientkani a fryzjerami wytwarza się pew. |iryzierski za nieomylną wyróczułę w 
ne zbliżenie- Panle, spędzające długie |tej dziedzinie, 
godziny w zakładach fryzjerskich Z nazwiskiem Moularda związana 
zwierzają się iryzjerom ze swych ta* jest historia pierwszej „garsonki“. Gdy 
jenmie sercowych, Opow!adając lm ta«|w 1917 r- przybył on do pani R, wla- 
kle szczegóły, których nie powlerzyły- | ścicielki najelegantszego magazynu mód 
by nigdy innemu mężczyźnie. w centrum Paryża. p. S. oświadczyła 
Stefan Manier rozpoczął nazajutrz | mu kategorycznie: 


„inspekcję* sławnych cyrulików od — Henry, dzisiaj zetnie mi pan wło- 


koł | słynnego prof. Moulard. nestora fryzje- | 


rów paryskich. Prof. Moulard. nazvwa- Przerażony tem rewolucylnem żą 


daniem Moulard zawołał, załamując rę- 
ce: 

— Ależ, Madame, przy pan! prze- 
pięknych włosach — to byłuby święto- 


kradztwem. 
Podniecona tą odmową klientka 
palika. poczem padł na kamień z nazw] chwyciła nożyczki fryzjera I zanim 
zdążył 0n jej przeszk?dzić. u stóp jej 


skiem mordercy. wykazując w len spo- 
sób, kto był sprawcą zbrodni znalazła się fala pięknych, kruczych 
że włosów, 


Angielski urzędnik będąc pewien. 

ma do czynienia z jakiemś oszustweną — A teraz nłe odmówi m! pan za- 
kazał ponowie przeprowadzić ów „sąd jęcią się mą głowa? 
Boży”, jednak zabity kogut znów padł) | gdy Moulard drżącemi dłońmi do- 
ina kamień Z nazwiskiem mordercy. — prowadzał do porządku osirzyżoną gło. | © 
Dziesięć razy jeszcze Powtarzano pró- | wę p. $., ta wypowiedziała  prorccze ; PERZYNY ENNWE 
bę, jednak wynik ięi był zawsze ten slowa: 
sam. Wobęc tak „widocznej“ winy — Proszę zrobić mi ładną frvzure, 
Przestępcy i wrogiej postawy wioski, gdyż, Henry — krótkie włosy, to moda 
urzędnik nie mógl oczywiście Przęsz- dnia jutrzejszego. 


kodzić w wykonaniu wyroku, Piękna  paryżanka rację. 


Kobieta harsztem handy zbójeckiej 


Do ostatniej chwili mikt jej nie podejrzewał 
o to, że... jest kobieta 


(sb) Na Węgrzech stanęła ostatnio |do ludzi a zwłaszcza do mężczyzn, 
przed sądem kobieta - bandytka: oskar= | postanowiła się na nich zemścić. 
żona o dokonanie szeregu morderstw I Przebrała się za mężczyznę, przy- 
napadów. Jest to 36-letnia Marja Riger. |jęła nazwisko Pucza Fajfer I rozpo- 

Dzieje tej bandytki są wprost nie-|częła występną działalność. Fajfer u- 
zwykle. Od 20 lat nikt nie wiedział ojtworzyla wkrótce szajkę bandycką 1 
tem, że jest ona kobietą, a nawet|przez 20 lat grasowała bezkarnie po 
członkowie jej bandy nigdy nie mieli | całych Węgrzech. Dopiero obecnie zdo- 
żadnych podejrzeń co do płci swego |łano ją ująć. 
herszta, W więzieniu wyszło na ław. że rze- 

Mając 15 lat Riger została matką. |komy bandyta jest kobietą. Na rozpra- 
Uwiedziona, a następnie porzucona błą- | wie sądowej opowiedziała Riger dzieję 
kała się z dzieckiem od wsi do wsi bez | swej nieszczęśliwej miłości. która pchnę- 
pożywienia. Dziecko jej wkrótce zmar-|ła ją do występku. Sąd skazał bandyt- 
ło z głodu, a Riger ogarnięta nienawiścią kę na karę Śmierci przez powieszenie. 


miała 


s. 


É 


Wkrótce poczęły do Franc}! napływać 
z Ameryki całe zastępy pielęgniarek, 
sióstr miłosierdzia itd. 40.000 niewiast z 
krótkiemi włosami zalało Francję i 
„garsonka“ przyjęła się nadspodziewa= 
nie. 

Ten sam Moulard pierwszy założył 


w swym zakładzie aparat do t, zw. 
„wiecznej ondulacji“. Początkowo apa- 
rat ten przyponynał raczej narzędzie 


średniowiecznych tortur. Fryzjer uczcie 
wie uprzedzał swoje klijentki, że za* 
bieg, który jest niezwykle męczący, - 
trwać musi aż 12 godzin. Oczywiście, 
że chętnych było niewiele, Aż WTESZ= 
cie pewna śpiewaczka opery zdecyso- 
wała się na poddanie się tym torturom. 

Mistrz uprzedził ją, że musi przybyć 
na czczo, gdyż Inaczej nie wytrzymała- 
by przez 12 godzin bez ruchu na krześ- 
le. Która jednak, kobieta nie zgodzi się 
na największe cierpienia dla podtrzyma* 
nia swej urody? 

l oto puiktualnie o godz. 9-ej rano 
profesor przystąpił do pracy, uklada- 
jąc jedwabiste pukle włosów. Ułożenie 
jednego pukla trwało pół godziny, po- 
czem mistrz przez lupę oglądał swe 
dzieło i pracował dalej, Nadszedł wie- 
czór, a Moulard w pocie czoła układał 
fryzure, wygłaszając jednocześnie ca- 
ły referat na temat pielęgnacji włosów. 

Ofiara próżności oblewala się potem, 
umierała z pragnienia, mdliło ją z głodit. 
Godzina mijała za godziną. aż wreszcie 
o godz. 11 wieczorem, czyli po 14-u go- 
dzinach nieprzerwanej tortury, arcydzie- 
ło było gotowe. Śpiewaczką zataczała 
sle z osłabienia, ale miała prześliczną 
główkę i sp?kój na nare zwiad wi T kid ERĄ 


PROPAGANDA KSIĄŻKI NA WSL 

We Włoszech zorganizowano nową akcję 
propagandy lektury wśród rolników. Z Rzymu 
wyruszyła więc do Kalabrji karawana samocho. 
dowa, na którą składają się; autocar z przenoś. 
ną księgarnią, autocar z drukarnią, wóz z apara- 
turą racjojskrową, Drukarnia będzie na miejscu 
drukowała odezwy, plakaty, afisze, cenniki, ka- 
talogi, Księgarnia = auto dotrze do najdalszych 
wiosek, radjo poniesie wieść o przybyciu księ- 
garni na kołach do najskrytszych zaułków, 

Metoda włoska propagandy czytelnictwa po- 
siada duże zalety, które rekomendują ją zę” 
godną wypróbowania I w innych krajach. 


DWA MILJONY DWIEŚCIE TYSIĘCY NOWYCH 
MIESZKAŃ. 


W Niemczech wybudowano w ciągu ośmiu 
lat, od roku 1924 do 1932, dwa miljony dwieście 
tysięcy mieszkań. W lej liczbie prawie połowa 
przypada na mieszkania dwu i trzypokojowe, 
przystosowane do skromnych budżetów i zarobe 
ków. Największy przyrost małych mieszkań wy» 
kazały lata budowlane 1930, 1931 i 1932. W ro- 
ku 1937 liczba nowych mieszkań dwupokojo- 
wych wynosiła 57 procent ogólnej liczby przy- 
rostu mieszkaniowego, 


Sport pływacki w Polsce rozwija sie 
PZP wciągu jedenastu lat istnienia zdziałał b. wiele 
Slązcy pływacy przodują 


Turniej koszykówki 
Program na dzień dzisiejszy 
W dnu dzisiejszym odbędzie się dal- 
szy ciąg turnieju koszykówki o nagrodę 
przechodnią, organizowany przez sek- 
cję gier sportowych. P, T. „Sokół*. 
Program łest nastepujący: godz. 14 


Dziś odbędzie się w Warszawie /22.25,9; 200 m, grzbietowym 1.16,2 i 
Walne Zebranie Polskiego Związku Pły |200 m, klasycznym 3.03,5. 
wackiego, isinieiącego od lat 11. Jeszcze większe postępy poczyniły 

W związku z tem należy stwierdzić, panie. polepszając np. wynik w biegu 
żę naogół praca Związku rozwija się Po 100 m. stylem dowolnym z 203.4 na — 
myślnie i ogarnia coraz więcej ośrod- | 1.18,2, zaś w biegu 400 m, stylem dowol 
ków w Polsce: Nie Posiadamy copraw-= nym z 9.13.5 na 6.466. Lecz nie tylko 
da jeszcze pływaków o poziomie Świa- | poprawiły się rekordy polskie. Obja- 
towym, którzyby mogli liczyć na suk-|wem jeszcze bardziej pocieszającym 
cesy olimpijskie, jednak stale wzrasta | jes 
ilość czynnych zawodników i podnosi. 


t to. że z roku na rok powiększają się 


kadry młodych pływaków, zwiększa | 
się narybek į podnosi poziom przecięt- 
ny. 
Poza tem pływactwo zyskuje sobie 
coraz większe prawo obywatelstwa 
wśród społeczeństwa. 

Ilość pływalni, (których posiadamy 
obecnie 102), wzrasta, dzięki czemu roz 
wiia się nauka pływacka, a tem samem 
ilość miłośników tego zdrowego sportu. ! 


Cracovia II — Polonja I, godz. 15 — 
Wawel II — Modrzejówka I, godz. 16 
Wisła I — Cracovia III. godz. 17 So- 
kół I — Sokół II, godz, 19 Cracovia I 
— YMCA I 


Nowe władze 


T.S. Krowodża 


Walne zebranie T. S. „Krowodrza“ 
wybrało nowy zarząd na rok 1933 w 
nast, składzie: protektor — p. płk. Kaz. 


się ich klasa, Nawet te okręgi, które do 
tychczas, wskutek braku warunków na 
turalnych zupełnie pływactwa nie upra 
wiały, pobudowały sztuczne baseny i 
w szybkiem tempie doganialą swvch 
mocniejszych sąsiadów, Tak np. Łódź 
posiada już obecnie dwa nowoczesne 
baseny (w Zgierzu į ŁKS-u) i liczy 
przeszło 60 czynnych zawodników zrzę 
szonych w siedmiu klubach. Są to co- 
Prawda liczby niewielkie, lecz nie fa- 
leży zapominać, że sport pływacki eg 
zystuje właściwie w Łodzj od 2 łat. 
Ogółem w Polskim Związku Pły- 
wackim jest zrzeszonych 86 klubów, 
skup'ałących 2581 zawodników (w tem 
595 kobiet). Prym dzierży Warszawa, 
posiadająca 25 klubów j 845 zawodni- 
ków, przęd Poznaniem — 12 klubów i 
575 zawodników, Śląskiem — 348 za- 
wodników. Krakowem 238, Lwoweęm— - 
138, Pomorzem — 134, Cjeszynem — 
139, Wilnem — 144 j Łodzią — 60. 
„Do niedawna, pod względem ilości 
najlepszych pływaków, również prza- 
dówała Warszawa. jednakże jej hege- 
monia została zachwiana przez Świet- 


nych pływaków śląskich. Obok Śląska j|! 


arszawy najlepszych pływaków po- 
siada Kraków. | 

„Rozpatrwac wyniki - indywiditalne.. 
osiagniete w ostatnim sezonie należy 
stwierdzić, że bezkonkurencyjny Bo- 
cheński ma obecnie b. groźnego rywala 
w młodym Karficzku (EKS - Katowice), 
który swą wszechstronnością przewyż- 
sza.ga nawet, 

O rozległej skali talentu Karliczka. 
świadczy najlepiej pięć mistrzostw, zdo 
bvtych przez niego w biegach 100, 200, 
400 i 1500 m. stylem dowolnym i 100 m. 
grzbietowym. -> 

-W dystansach krótkich ogromne po 
stepy poczynili również bracja Szrajb= 
manowje, nie wyliczając całej plejady 
innych. - 

W konkurencjach żeńskich w stylu 
dowolnym wszystkie mistrzostwa po- 
siada Kratochwilówna (AZS Warsza. 
wa) 100, 400 j 1500 m., ustępująca jedy- 
niem jeisca w biegach długich Antkn- 
wiakównie (Warta Poznań) w 100 m. 
nawznak Morawskiej (Delfin Warsza- 
wa) i w 200 m. stylem klasycznym —- 
Jarkufiszównie (Giszowiec), W skokach 
Partów nadal przoduje Maerz (Giszo- 
wiec), zaś z pań Klawszównie (Siemia- 
nowice) przybyła groźną rywalka Ko 
wałewska (AZS Warszawa), 

Nailepiej ilustruje postępy polskiego 
pływactwa porównanie wyników ostat 
niego. sezonu, z wynikami osiąranemi 
przed 10-ciu laty. Otóż w roku 1923 re 
kordy brzmiały następująco: 100 m, 
200 400 ; 1500 m. stylem dowolnym: 
1.27,4; 3 38,4; 7.06,4; 30.31.74 100 m: sty 
lem grzbjetowvm 1.44,8 i 200 m, stylem 
klasycznym 3.38.4, 

Wvniki na tych samych dystansach 
w r. 1932 brzmią: 100 200, 400 i 1500 m. 
stylem dnwolnvm 1026: 2.25.8: 5.28,2: 


Męrz narciarski z ofwa 


W ramach narciarskich mistrzostw 


Wlina 25 i 26 b. m. rozegrany zostanie: 


mecz narciarski Polska — Łotwa. Ze 
strony polskiej wystąpia przedcwszyst- 
kiem liczni narciarze wileńscy. nadto 
Polski Zw. Narciarski wyznaczył dodat 


kowo mistrza Polski, lzydora Łusz- ła czas — 2.406, a więc lepszy od no-ijuż nabywać we wtorki każdego tygo- 
poprzedniego rekordu o 0,2 sekuady. 


czaka. 


e 


240 kim. na godzinę samochodem 


Jak Campbell pobił nowy rekord 


Lotem błyskawicy rozniosła się Po 

świecie wiadomość o nowym rekordzie 
‘szybkości jazdy automobilowej, ostąg- 
niętym przęz głośnego kierowce angiel 
skiego, Campbella: 
* Rekord ten, wynszący 440 kim. na 
godzinę brzmi wprost fantastycznie. — 
Gdyby przed paru laty ktoś mówił o ta 
‘kiej szybkości wyśmianoby go, A dziś? 
Kto wie do jakich granic doidzie w 
i przyszłości technika j gdzie będzie kres 
ludzkich możliwości? 


1 


| 
ity wreszcie w ubjegły wtorek uwieid- 
czone pomyślnym wynikiem. Pech. któ 
ry prześladował go przez dłuższy czas, 
przy próbach przędsjębranych od prze 
szło trzech tygodni. wypływał nie z 
winy dzielnego kjerowcy, lecz z powo- 
du złego stanu trasy» 

Wreszcie, gdy trasa w Daytonie zo 
stała przygotowana należycie — Te- 
kord -został pobity: 


, 


Zawodowcy grać będą 


Amerykańska Federacja Lawn - Te- 
nisowa wprowadza w sezonie 1933 cie- 


pozostanie bez echa w całym świecie 
sportowym. Oto w r. 1933 zamierza Fe- 
deracia zorganizować turniej mieszany, 
w którym zmierzyliby się tenisiści za- 
równo zawodowi i amatorzy o nieoli- 
cjalny tytuł faktycznie najlepszego teni- 
sisty Ameryki. | 
Turniej ten odbędzie się w jesieni br. 
łącznie z mistrzostwami tenisowemi 
Ameryki na kortach Germantown Cri- 


— nh 


rę waka ZE; m M, 


| 


Zmiana pięcioboju 
kobiecego?... 


PZLA stara się o przeprowa” 
dzenie tej tezy 


Jak się dowiadujemy, Polski 7w'a- 
zek Lękkoatletyczny postanowił zwró- 
cić się do wszystkich kobiecych federa- 
cyi zagranicznych oraz do Międzynaro- 
dowej Federacji Sportu Kobięcego z 
wnioskiem o wprowadzenie kobiecego 
pięcioboju na 4 Igrzyskach Kobięcych 
w Londynie według polskiego regula- 
minu, 

Pięciobój ten obejmowałby skok w 
wyż, bieg 60 m., rzut oszczepem , rzut 
dyskiem, bieg 200 mtr. 


Dwuletni rekord pobity 


W Amsterdamie w pływalni krytci 
podjęła próbę pobicia rekordu europaj- 
skiego na 200 m. stylem dowolnym u- 
stanowionego w roku 1931 przez mem- 
Iks Braun w czasie — 240.8, znana pły 
waczka holenderska Corrie Landde. 

Próba udała się*gdyż Landdę w o- 
becności komisii sędziowskiej uzyska- 


Wielokrotne próby Campbella zosta |- 


„Rewoliłcja” w Świecie fenisowym 
wyszedł z Amervki 


kawą inowację, która niewątpliwie nie 


Brożek, d-ca 20 p: p. prezes hon. Tad. 
Oroszony Bohdanowicz. prezes — Jó- 
zef Taraba, wiceprezesi dr. Karol Ra- 
dwanek; Józef Kulig i Franciszek Raj- 
tar, sekretarz: Józef Głowicki, adres 

Campbell po raz pierwszy przebył | Sekretariatu: ul, Wrocławska 42, I pw 
jtrasę w kierunku południowym, osiąga zast. sekr. Tad. Smarzyński, gospodarz 
liąc naszybszy czas do jakiego motor | Tad. Paluch. zast. gospod. Józef Gę- 


(był zdolny 440,151 klm. godz, W kije- | dlek, 

punk powrotnym  ólnocnym Cam «zako Zagar gt FE 
(bell osiagnal szybkość nieco mniejszą, dynand ita SRO Maleo w Ży- 
gdy? 485517 kim. na godz. wiecki, T. Kwinta. Józef Mysiak, Ant. 


Rekord światowy, który oblicza się | w. 
j A ma : rp |Siódmak: Jan Woszczyna, Salomon 
jednak jako przecięiną szybkoścj tych Belch, dulan" Kudasiewicz. 


dwuch kierunków wyniósł 437,834 kim. | Komisja rewizyjna: przew. Jan Nie- 


na godz., czyli o 30 klm. więcej od do-| „oi 7% 
tychczasowego. Ad T poa Łabuzek, Czyż Adam, 


Campbell wyjaśnił po swojej rekor- S a s b 
dowej jeździe, że wskutek nagłego skur | łc NA „aka ja SE 
czu ręki musiał Przez Pewien czas trzy | Tad. Koza y ' ; . 
mać kierownicę tylko iedną dłonią i jela * ; 
dynie dzięki doskonałej maszynie ugik- Cracovia-GrzegórzeckiK$ 
nął nieszczęśliwego WVPpAadKU, 
Zdumionym dziennikarzom Camp- dziś na bojsku Cracovji 

bell oświadczył, że obecnie ustanowio= Dzisiaj w niedzielę o godz. 11 przed 
ny rekord nie jest jeszcze jego ostat- | południem odbędą się na bolsku Cra- 
nim słowem į że będzie próbował go po, covii przy ul. Wolskiej pierwsze w Kra 
bić: -|kowie zawody ligowego zespołu mi 
strzą Polski „Cracoyii* z silną A-kl. 
drużyną „Grzegórzęcki k. s,“ 

«Niskie ceny wstępu dają możność 
oglądnięcia powyższych ciekawych za: 
wodów. 


Prawdziwie 


Organizatorzy liczą, iż w turnieju po hiszpańsku 


tym wezmą udział: Tilden, Niisslein,| - Niezwykle fantastyczna historja zda 
i Vincent Richards, Martin Plaa i Zazan. |rzyła się na meczu piłkarskim w jed- 
na Lenglen z obozu zawodowców. zaśjnem z większych miast w Hiszpanii: 
ze strony amatorów: Vines, Lott, Sutter| Oto sędzia, spóźniwszy się na mecz © 
i Helen Wills - Moody. Ciekawem jest, |cały kwadrans, wywołał już tem sa- 
jak do tej inowacji ustosunkuje się fede- | mem u licznie zgromadzonej publiczno- 
racja angielska, która odnośnie do przc-|Ści, którą gniew swój wyrażała głoś 
pisów amatorskich jest najbardziej kon-|nymi okrzykami pod jego adresem. To 
serwatywną i zwalcza usilnie wszelkie | wyprowadziło sędziego do tego stopnia 
przejawy tego rodzaju, jak wniosek|z równowagj, że wdał sję nawet w bi- 
Ameryki. fatykę ze stojącymi blisko linii autowej 
widzami, wymierzając jednemu z nich 
siarczysty policzęk. 

Naturalnie wywołało to zrozumiałą 


YMCA—Makkabl reakcję publiczności, która -— wpadła 


Interesyjący wieczór bokserski |na boisko, chcac go pobić. Tu jednak 


Dziś w niedzielę o godzinie 19-ej od» | KToczyła policja... Jeden atak i boisko 


aty i > było oczyszczone, 
będzie się w Fali Ośrodka Wych. Fiz. | Teraz na odmianę obraził się sędzia, 


przy ulicy Zwierzynieckiej 26. mecz A À 

bokserski o mistrzostwo WKS Wawel, |<tôry mimo próśb obu kapitanów 4 

w którym wystąpią znani doskonali , Przedstawicieli władz — nie chciał za- 
ów poprowadzić do końca. To sta- 


z amatorami — projekt 


cket Club w Filadelfji, 


bokserzy Krakowa. jak również nowo» wod 


pozyskani jak Kurka wicemistrz Śląs= 
ka, Żłobiński i inni, 

Równocześnie odbędzie się spotka* 
nie YMCA — Makabi, które ze wzglę: 
du na równe sily przeciwników, zapo- 
wiada się dość interesująco, 


nowisko sędziego oburzyło do tego sto 
pnia obecnego na meczu gubernatora, 
Że nietylko ukarał doraźnie sędziego 
grzywną 500 pesetów, lecz polecił go 
natychmiast aresztować za wywołanie 
zaburzeń, 


Najlepsze było jednak zakończenie 
tej całej historii Oto pan gubernator, 
wzjąwszy gwizdek, poprowadził 080- 
bjście mecz do końca, ku zupełnemu za 
dowoleniu obu drużyn i publiczności. 

Prawdziwie po hiszpańsku! 


Hindenburg 


protektorem Olimpjady 


Narty-Dancing-Bridge 


Należy się zaopatrywać zawczasu 
w bilety 


Nadzwyczajne pociągi „Narty-Dan- 
cing-Bridge“ które od samego początku 
cieszą się bardzo dużym wzięciem. bę- 
dą ruszać w dalszym ciągu co niedzie- 
lę w góry, zależnie od warunków Berlińskiej 
śnieżnych. Protektorat nad najbliższą olimpiadą, 

W związku z wielką frekwencją a|która odbędzie się w r. 1936 w Berlinie 
szybką rozsprzedażą biletów, zwraca- | objął obecny prezydent Rzeszy Niemiec= 
my uwagę. że bilety przejazdu można | kiej — Hindenburg. 

Z tej okazji prasa niemiecka wyraża 


dnia. się o Findenburgu z wielkiem uznaniem. 


„a TXIRESŚ 


Codzienna nowelka „Expressu 


Powróf do domu 


Pan Klemens Wirk właściciel duże- 
go biura ogłoszeń w Wiedniu, miał po- 
wrócić z Budapesztu dopiero za dwa 
tygodnie Tak się jednak złożyło, że 
zdołał szybko wszystko załatwić i nie- 
oczekiwanie znalazł się znów w naddu- 
najskiej stolicy. 

O przyjeździe swym nie uprzedził 
nikogo: 

_ Wprost z dworca zajechał taksów- 
Ka przed lokal swego biura. Była godzi- 
na trzecja popołudniu, Zazwyczaj o tej 
porze siedział już przy swym biurku, w 
otoczeniu całęgo sztabu urzędników. 

Tym razem zastał jednak drzwi zam 
knięte. Nikt z personelu jeszcze nie po- 
wrócił z obiadu, 

A więc tak się działo w czasie jego 
nieobecności! 


Wirk czekał przed domem kilkana- Patachon: — Co właściwie masz za- Patachon: — Może otworzyć trochę Patachon: — Zapal wszystkie petar- 
ście minut. Nie miał przy sobię kluczy, | miar zrobić z tą bombą?... Sądzisz, żeķdrzwi i rzucić jedną petardę do pokoju?j dy jednocześnie, żeby odrazu nastąpił 
więc nię mógł wejść do biura. gospodarz jest teraz w domu?... Pat: — Ani się waż!.. Zapalimy tyl-| wybuch!.. To ci będzie heca!... 


; 6? Ni +. |dził do piwnicy... Podłożymy mu te pe-|nie złapał... huk, że gospodarza szlak trafi... Strasz- 
Az paka RY EH IE" | tardy i zapalimy!... Ale go nastraszymy nie się cieszę, że robimy mu ten kawał! 
Postanowił pójść do Przyjaciółki, COP... 
która również jeszcze się nie spodzie-; 
wała jego przyjazdu. | 
Przed domem, w którym zamieszki- | 
wała, zauważył czerwoną limuzynę. sj 
To mu wystarczyło, Właściciel tej li- 
muzyny już oddawna starał się o wzglę 
dy iego przyjaciółki, 
Teraz widocznie jest u nief na gó- 
rze. Wirk mógłby ich schwytać na go- 
rącym uczynku, Ale poco? Jego rywal 
jest młodszy, przystojniejszy, a co wa- 
żniejsze bogatszy i jeśli postawi sprawę 
na ostrzu noża, to Irenka z pewnością 
zrezygnuje z uboższego kochanka, 
Wirk, wytrącony zupełnie z równo 
wagi, bocznemi ulicami powlókł się do Patachon: — Oj... oi... Oi-oj... Ojojo- Pat: — Oderwij mil... Szybko oder-| Pat: — A-a-a-a-a... jak chłodno... jak 
omu, ; ; joj!!1.. Pali!... Strasznie pali!... Co to? |wij, bo się spalę!... przyjemnie.. W tym roku nie będę już 
Przed Jakiemś podrzędnem kinem| Pat: Miało się zapalić z przodu, to|  Patachon: — Sądzisz, że już zwar-imógł usiąść na żadnym krześle! 
stanął, jak wryty: Zauważył swą pię- | się zapaliło z tyłu!... Oj-oj-oj!... Widać | jowałem?... Będę ci odrywał petardy, Patachon: — Nie rozumiem w jaki 


Ozarnęło go wielkie zdenerwowa- | , „Pat: — Cicho!... Słyszałem, jak „ze. ko i zaraz uciekniemy na górę, żeby nas | Pat: — Bądź spokojny... Będzie taki 


tnastoletnią córeczkę, którą trzymał | te petardy źle funkcjonują!... żeby sobie jeszcze palce poparzyć !... sposób on mógł nas złapać?... To wszyst 
pod rękę jakiś drab. Gospodarz: — Nie, łobuzy przeklęte. ko przez ciebie!.. Hałasujesz jak pulk 
Zatrzymać ich? Zrobić scenę na ulj- | Te petardy funkcjonują dobrze... Tylko 2 żołnierzy! 


cy? Nie, nie miał siły do tego. mnie w karafkę nie nabijecie!... 

Powie żonie, by Pomówiła z tą smar 
katą, Na szczęście córka przecież go 
nie zauważyła. 

Po kilkunastu minutach wreszcie zna 
lazł się na schodach domu, w którym 
od tylu lat zamieszkiwał. 

Przed drzwiami zatrzymał się na 


owe, Ń i 
Właśnie zadzwonił telefon. który 
znajdował się w korytarzu. 

— Zaczekam — pomyślał. — Cie- 
kawe, do kogo dzwonią. 

Okazało się, że do żony. 

Jego połowica mówiła dość głośno, 
to też szybko wszystko zrozumiał. 

Okazało się, żę czeka go jeszcze je- 


| s Ha Pat: — Ale my mu jeszcze pokaże- Pat: — Gniewa mnie tylko, 'że mu- Pat: — Ciężki jak stu djabłów!... Dia 
a i i T SE my!.. O, sroga będzie nasza zemsta!... [simy dźwigać jego śmietnik... Trzeba go| bli wiedzą, czy ten słup wytrzyma... 
ego ma*zonka, to, zdawało Się nal- O, na klęczkach będzie nas błagał o|było zmusić, żeby sam wciągnął na gó- Patachon: Jeżeli ty wytrzymasz, to 
poczciwsze stworzenie, hantebnie 80 przebaczenie! rę... No, ale nie szkodzi... I tak będzie|słup napewno... Bądź spokojny... Tylko 
zdradzała. a DS Patachon: — Wiem co zrobimy !...l miał nauczkę! równo ciągnij, żeby się nie wywrócił... 
Wirk nie wszedł już na górę. Przedewszystkiem zawiesimy mu śmie- Patachon: — Myślisz, że mało się| No, siup!... 
Gdy znalazł się znów przed bramą, | tnik na słupie! napracuje, gdy będzie musiał go ścią- 
dość długo zastanawiał się nad swą Sy- gnąć? 
tuacją, noowe : m e= ; i - r 
Właściwie powinien był wyrzucić | Z | ŻŻ2 WUUEIE Gdy | TY 
wszystkich pracowników, zerwać z ko | Ż ŻYŁ yi 
chanką, rozwieść się z żoną j wziąść i H 
się ostro do córki. f 


A więc znaczyło to, że Powinien po 
prostu rozpocząć nowe życie, nie, to 
było niemożliwe. 

Właśnie ukazała się jakaś taksów- 
ka 


EMG 


Wirk machnął ręką i po chwili sie- 
dział już w samochodzie. 
— Dokąd jedziemy? — rzucił pyia- 
nej szofer. z 3 
— Na dworzec — odparł mu Wirk 
machinalnje- 


W nocy Wirk znalazł się znów w Pat: — Już nie mam sił... Co teraz Pat: — A to co?.. Apsik.. A... a... Gospodarz: — Kto pod kim dołki 
Budapeszcie, w tym samym hotelu, w |zrobić?.. Może damy spokój?... apsik!.. Apsik!.. Apsik!!l... Cały śmie- | kopie, sam w nie wpada... Brawo!... Do- 
którym poprzednio zamieszkiwał. Na- Patachon: — Za nic na świecie... Zo-|tnik na nasze biedne głowy!... brze wam tak, zatracone nicponie!... A 
zajutrz rano wysłał do Wiednia szereg |staw jak jest.. Musimy nauczyć tego|  Patachon: Bo to.. apsik!.. Bo to|teraz, jazda, wstawać, nol... Pozbierać 
depesz, a wieczorem wyruszył do do- | zasuszonego krokodyla!... twoja... apsik!.. Bo to twoja wina...|mi wszystkie śŚmiecil.. Szybko!... — 
mu, | z Wszystko mi pozbierać, bo zawołam po 

Tłum. D, licję!... Jazda! 


| Rz EE R WZ AZER ZOZ Z RÓ PAL PRE A SĘ za PRZEZ ZP PES FE 
Prenumerata: Z kosztami przesyłki pocztowej zł. 3 gr. 50 miesięcznie Ogłoszenia: W tekście 50 gr. za wiersz miiimetrowy (na stronie 4 szpalty)k 


nekrologi 40 gr. za wiersz milim. Drobne: za słowo 15 groszy, 
najmniejsze zł. 1.50. Poszukiwanie pracy; za siowc 10 groszv. naimniejsze zł. 1.20. 
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